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|. Sprawie zbiórki pieniężnej na rzecz ofiar 
= listopadowych. 


F Celem zorganizowania szybkiej i wydat- 
"mocy ofiarom walk listopadowych z re- 
powołaliśmy Komitet Pomogy, w skład 

wchodzą tow. tow. posłówie: Arci- 
"ski, Bobrowski, Praussowa i Żuławski. 
zysze ci rozpoczęli już dziąłalność na 
wdów i sierot po poległych w dniach 


ay ierch i ich rodzin, z tego samego okre- 
u Wobec tego wzywamy wszystkie Komi 
Y Partyjne i redakcje pism partyjnych, do 
nyzecia energicznej akcji składkowej na 
|. R ofiar listopadowych. 
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E” pie? lat minęło w miesiącu bież 
/ torycznej chwili, gdy w wyniku kl 


z Słość. Ale wielka ta data przeszła 
łą, E niepostrzeżenie i jedynie w Czecho- 


Aacji nadano jej charakter bardziej u- 
„sty, W Rosji sowieckiej szóstą rocz- 
kj ewolucji bolszewickiej obchodzono 
f Raj 73 już rewią wojsk „czerwonych”, 
4. eStując przed całym światem, że Ro- 
 liy jeśli odegra jeszcze rolę czynną w po- 
RS Światowej, to jedynie, jako siła ni- 

X Ycielska, a nie pokojowa i twórcza, A 


Mz, dzierniku liczne wojska, defilując na 
ROM Rzymie w rocznicę zwycięstwa za- 
„bę! faszystowskiego, zaświadczyły o nie- 
bq Sczeństwie „czarnych* pobratymców 
__ *ewików, 
Sy ATÓwno ów smutek, unoszący się nad 
dą PA środkową w pięcioiecie zakończe- 
g aie iej. wojny, jak też owe czerwono- 
arg Parady w Rosji i we Włoszech są 
„. znamienne dla sytuacji obecnej w 
Me. Trzeba wyraźnie stwierdzić, że 
zę jako zespół państw kulturalnych, 
bz dzi gleboki kryzys, wyrażający się 
t ży zystkiem w rozbiciu, zatomizowa- 
: „ycia politycznego. Każde z państw 
“e się egoizmem, jako naczelną zasa- 
polityki, nie dbając o to, czy ko- 


kryją w sobie zarodków nowych 
i wojen. Niema obecnie ani je- 
i rządu, któryby ośarniał szersze ho- 
l pay „polityki światowej i wybiegał my- 

"i dzień bieżący. Nic tedy dziwnego, 
duty opa żyje pod znakiem niepewności 


im bardziej oddalamy się od chwili 
tey 


pokoju, tem większy niepokój 
wi SIĘ w stosunki. międzynarodowe, 
tarczę tkszy chaos przenika życie gospo- 


pa złe ? Formalnie Ententa jeszcze 
ch o< taktycznie rozlatuje się wna- 
dziej AC. Z jednej strony Anglia coraz 
k ityką "P.źnia swój stosunek z Francją. 
| Opang MOXrógo, która doprowadziła 
„Anią przezeń olbrzymich bogactw 
| “A, uczyniła z Francji najgroż- 
rywala kapitalistycznego Anglii 
Wiek beda wyniki wyborów an- 
, PO układzie w Diisseldorfie nie 
z; o porozumieniu angielsko- 


Jedn p è * 
JMaŹniej |. cześnie zarysowuje się coraz 
Si kontlilt francusko-włoski. Stwier- 
; ta króla hiszpańskiego Alfon- 
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3 | Aćministracja czynna od 9 do 5.cj bez nrze 


liy, 6-ym listopada, oraz na rzecz więźniów 
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składki zbięrane za pośrednictwem list wypu- 
szczonych przez nasze organizacje partyjne i 
pod kontrolą Komitetów Partyjnych pozosta- 
jących były niezwłocznie kierowane do admi- 
nistracji naszych pism partyjnych, albo do Ka- 


'sy C. K. W. do dyspozycji Komitetu Pomocy. 


Zebrane przez administracje naszych pism 
partyjnych oraz Komitety fundusze, muszą być 
natychmiast odsyłane w celu uchronienia ich 
od dewaluacji — do dyspozycji Komitetu Po- 
mocy dła ofiar wypadków listopadowych, na 
ręce Centralnego Komitetu Wykonawczego 
Palskiej Partji Socjalistycznej (Nr. konta P. K. 
O. 3174) dla dalszego i planowego ich zużytko- 


wania. 
Z socjalistycznem pozdrowieniem 
Sekreiarjat Generalny C. K. W, P. P, S. 
(—) K. Pużak. 
Komitet Pomocy: (—) Arciszewski, (—) Bo- 


y Należy dołożyć wszelkich starań, aż:by browski, (—) Praussowa, (—) Żuławski. 
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| Kryzys Europy. 


|sa Ii Primo de Rivery u Mussoliniego i 
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Aig Któż dzisiaj jeszcze wierzy w istnie- 


i króla włoskiego. Wizyta ta miała na celu 
Bei Niemiec, rewolucje zmiotły trony | nietylko 
Mieg e, a szereg narodów odzyskał nie- | między obu rządami faszystowskiemi, ale 


zacieśnienie węzłów przyjaźni 


także porozumienie między Hiszpanją i 
Włochami o ostrzu, skierowanem przeciw- 
ko: Francji, Mussolini bowiem ma ambicje 
opanowania morza Śródziemnego i wypar- 
cia konkurentów, z których najgroźniejszym 
jest Francja. W walce z Juśasławją i Gre- 
cją Mussolini posiłkuje się Węgrami i Buł- 
garją, przeciwko Francji zaś szuka sojuszu 
z Hiszpanją, Charakter antyfrancuski! wi- 
zyty Alfonsa zaznaczył się tem, że ominął 
on w podróży Francję, a floty wojenne 
Hiszpanji i Włoch odbyły manifestacyjny 
przegląd. Po raz pierwszy od czasu Gari- 
baldiego papież pozwolił katolickiemu kró- 
lowi odwiedzić króla włoskiego, co dotych- 
czas było zabronione z zemsty Watykanu 
za pozbawienie go przywilejów świeckich. 
R ten sposób Francja odosabnia się 
wśród państw zachodnich. A to może po- 
ciągnać za sobą fatalne następstwa. Już 
dziś Francja jest największą potęgą mili- 
tarną w Europie, ale rozbicie Ententy zmu- 
si Francję do jeszcze większych zbrojeń, a 
wślad za Francją pójdą inne państwa, Za- 
cznie się okres obłędnego wyścigu militar- 
nego, który musi. doprowadzić do nowych 
wojen i katastrof. 

A dalej nie wolno spuścić z oka Nie- 
miec, Ztudzeniem jest przypuszczać, żę nie- 
bezpieczeństwo przewrotu prawicowego 
minęło, Wznowienie kontroli wojskowej ze 
strony Ententy nie daje pod tym względem 
dostatecznych gwarancji, ponieważ pomi- 
mo poprzedniej kontroli istnieją w Niem- 
presa X doskonale uzbrojone tajne bojówki, 
a polityka reakcyjnych sfer francuskich 
idzie w dużej mierze na rękę knowaniom 
zbrojnym reakcji niemieckiej, np. w Ba- 
warji. A gdyby nawet udało się narazie u- 
nieszkodliwić zakusy skrajnej prawicy w 
Niemczech, to przecież idea odwetu nie wy- 
gaśnie tam, a nikt więcej nie zasłużył się 
dla tej idei, aniżeli Poincaré, 

„Obok rozluźnienia się spoideł między- 
narodowych, słównem niebezpieczeństwem 
dla przyszłości Europy jest wzmagająca 
się reakcja znajdująca swój wyraz w dykta. 
turach faszystowsko-bolszewickich, = 

Są to zjawiska ściśle ze sobą związa- 
ne i od siebie zależne. Jak w stosunkach 
międzynarodowych coraz większa panuje 


| niepewność, tak też stosunki społecznę nie 


| 


mogą rozwijać się normalnie, dopóki byt 
jednostek i całych klas zależny jest od wi- 
dzimisie dvktatorskiej mafji, bez wzgledu 
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| na to, czy rządy teroru i gwałtu pochodzą kraju potęga zła stoi w prostym stosunku 
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z prawa czy z lewa. Tam, gdzie rządzi dyk- 
tatura, a więc siła pięści, nie może 


zagadnień międzynarodowych. 


Nie trzeba dowodzić, że zło trapiące dziś 
Europę, nie będzie wytępione utyskiwaniami | jedynie i wyłącznie w sile socjalizmu, 
ani morałami. Niedola Europy jest skutkiem | = 
wojny i przeobrażeń powojernych.W każdym 


„Plan“ p. Kucharskiego. 


Na wczorajszem posiedzeniu komisji budże- 
towej minister skarbu, p. Kucharski, wygłosił. dłuż- 
sze exposć, w kiórem pragnął uzasadnić realność 
budżetu ma r. 1924 i „rozwiać nieporozuinienia”, 
które powstały — zdaniem p, ministra — wsku- 
tek tego, że krytycy nie posiadali materjałów, na 
których opierał się p. Kucharski i 


Preliminowane na r. .1924 kwoty wydatków O=: 


parłem — ciągnął p. minister — na zestawieniach 
kasowych miesięcznych, które wykazują: istotne 
wydatki. W budżecie na r. 1923 są kwoty więk- 
sze, od istotnie zużytych, więc znaczna redukcja 
jest w gruncie rzeczy złudzeniem optycznem, Na 
potwierdzenie tych słów p. Kucharski przytoczył 
kilka cyfr. 

I tak w budżecie na r. 1923 przewidziano wy- 
datki Min. Spraw Wojsk na 732 miljony złp.,- gdy 
faktyczne wydatki na ten resort wyniosą do koń- 
ca 1923 r. tylko 352 miljony „złp. 

Wydatki na (Min. Oświaty wyniosą do (końca 
e b, 93, 324,000 złp., gdy na r. 1924 preliminuje się 
105 milionów złp., a więc więcej. 

Dochody oparł p Kucharski na nowych usta- 
wach podatkowych i praktycznych  doświadcze- 


niach z lat ubiegłych. Dochody — zdaniem p. Mi- 


nistra — są potraktowane bardzo ostrożnie, feśli 
bowiem będą większe, będzie to miłą „niespo- 
dzianiką” dla skarbu. 

Przedsiębiorstwa państwowe, zwłaszcza kole- 
je i poczta, zostały wyodrębnione z ogólnego bu- 
dżetu, przedsiębiorstwa te będą musiały pokrywać 
swoje wydalki dochodami własnymi, Wydatki na 
inwestycje będą zmniejszone o połowę. Pan: Mi- 
nister przeprowadził już pertraktacje z firmami 
krajowemi i zagranicznemi, wylkonywającemi - za- 
mówienia rządowe i w drodze dobrowolnej umo- 
wy uzyskał zgodę na zmniejszenie o połowę kon- 
tyngensu wagonów i lokomotyw, zamówionych 
przez Rząd=w tych firmach, . 

Jeśli po wprowadzeniu nowej waluty wzrosną 
uposażenia, to w drodze ustawodawczej muszą: 
być pokryte zwiększone wydatki, » 

W r. 1923 wydatki miesięczne wynoszą śred- 
nio 100 miljonów złp. Ponieważ wydatki na rok 
1924 określono ma 90 milj, złp miesięcznie, więc 
tylko o 10% mniej, niż aktycznie w r. 1923 wy- 
dawano. W dochodach p. Kucharski przewiduje 
wpływy następujące: ł 

Z podaików pośrednich, opłat i monopolóy 
32 miljony złp, miesięcznie, z podatków bezpośred- 
nich, włącznie z majątkowym — w styczniu 1924 
roku — 10, lutym 10, marcu 15, kwietniu 20, ma- 
ju 35 i czerwcu 35 milj. złp, Dochody inne po 27 
milj. złp miesięcznie. 

Razem więc dochody wynoszą: w styczniu 69, 
lutym 69, marcu 74, kwietniu 79, maju 94 i czerw- 
cu 94 milj złp. czyli deficyt wyniesie w styczniu 
21. w lutym 21, marcu 16, kwietniu 11, a w maju 
już nadwyżka 4 i w czerwcu również 4 milj, złp, 

Mógibym przyjąć, że budżet eksploatacyjny 


być Ok 
współpracy, ani porozumienia, I dlatego też | i wolności — ma dość siły, by obronić 
Liga Narodów coraz bardziej traci na zna- 
czeniu, gdy idzie o uregulowanie palących | tałą swą nadzieję pokładać musi w 
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Min. Kol Żel. nie wykaże deficytu. Przyjmuję jed- | 


nak — ciągnął p. Minister — że deficyt wyniesie 
w pierwszych 6 miesiącach po 15 milj, czyli. 90 
milj. zlp., deficyt w grudniu wyniesie około 60 milj, 
złp., zatem deficyt ogólny w ciągu pierwszych 6 
miesięcy wyniesie 21 + 21 + 16 + 11 4 
90 + 60: =, 219 w zaokrągleniu 250 milj. złp. . 

Na ten okres przejściowy trzeba utworzyć 
fundusz sanacyjny w wysokości 250 miljonów złp. 

Rząd zwróci się do Sejmu, niczego sam nie 
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Ceny ogłoszeń: sa Hd 

M8 w tekście (przed kron) Mk.30000. A) 

5_ Nekrologi +-12000, „FA 

zwyczajne » 20000 1 

EJ drobne za jeden wyraz „ 10000. 6 s4 
= Ceny ogłoszeń należy rozumieć j 
© za wiersz wysokości 1 milimstra 


Dla poszukujących pracy 50% rabatu 
Ogłoszenia w Ne niedzidgh. o 25% drożej 
antazyjne I tabele (bilanse) 59% „ . 
Ogłoszenia przyjęte po zamknięciu 
Administracji o 10% drożej Gy 
Każda nowa podwyżka taryfy obowłą: 
zuje wszystkie przyjęte ogłoszenia ód 
dnia zmiany cen bez uprzedniego za: 
wiadomienia y 

Za terminowy druk ogłoszeń Admini- 
stracja nie odpowiada. 
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do słabości demokracji., Tam, gdzie klasa 
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robotnicza — ta jedyna ostoja œ 

prawa i swobody, reakcja jest bezsilna i 
saa 

cięstwie reakcji innych krajów. Przykładem 

Austrja i Belgja. Ratunek Europy leży tedy 
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stała wpłacona przed Nowym Rokiem, lub na po- 
czątku r. 1924, co pozwoliłoby przerwać druk ma- 
rek. Rząd uzyskał już w drodze pertraktacji {0 
bietnice, przyp. masz) 115 miljonów r. złotych 
poczet podatku majątkowego, ldalsze pertraktacje 
trwają i Rząd ma nadzieję, że uzyska potrzebr 
mu pieniądze. Rząd rozważa zagadnienie reform 
waluty. Ludzie, którzy o tem decydują (Rada fi- 
nansowa?) dzielą się na 2 obozy. Jeden obó: 
chce, aby okres stabilizacji był długi, obliczony na: 
wiele miesięcy, a może nawet.na rok. Drugi obóz, 
do którego ja należę — ciągnął p. Kucharski — 
pragnie ten okres skrócić. Reforma walutow 
może być (dokonana w okresie 3 miesięcy. Po re 
formie waluty będzie możliwa pożyczka wewnęt: 
na, czego nie uwzględniam, nie uwzględniam rów 
nież w swoich obliczeniach podatku zarobkowego, 
który musi być wprowadzony, dzisiejszy bowiem 
podatek zwany przemysłowym, jest w gruncie rze- 
czy podatkiem pośrednim, SEERA I 
Stabilizacja będzie kosztować, należy się bo= 
wiem liczyć z tem, że i przy stałej walucie ceny 
będą wzrastać do równi złota, jak to było w 
sie urzędowania p. Michalskiego, gdy w stosu 
dc walut obcych marka się stabilizowała, © 
jednak rosły Rząd rozważa to zagadnienie i ape- 
luje do ofiarności obywateli (paskarzy?) Gdy 
się bowiem zużyło fundusz stabilizacyjny, a nie 
wprowadziło nowej waluty, nastąpiłaby katastrofa, 
Tyle p. Minister. sf 
Na pytanie p. Sanojcy, jakiej sumy dosię 
emisja marek, p. Minister nie był w stanie 
wiedzieć, nie mając pod ręką damych. FET 
Na pytanie p. Romockiego, idlaczego p. Mi 
ster mazywa jednostki, w których budżet jest u 
żony raz frankiem złotym, to znowu złotym obli« 
czeniowym, p. Kucharski wyjaśnia, że Budżet | t 
obliczony w złotym obliczeniowym, opartym 
indeksie cen hurtowych Złoty ten bardzo mało 
różni się od “kursu franka złotego, więc to jest 
„wiszystko jedno” | > towa 5 
Na pytania p. Chądzyńskiego: 1) czy Rząd ma 
zamiar wprowadzić monopoł spirytusowy, 2) jakie 
preliminuje dochody z *monopolu tytuniowego i 
czy prawdą jest, że monopol ten ma być wydzier=> 
żawiony, 3) czy Rząd przewiduje, że z po 
zmniejszenia zamówień rządowych nastąpi bezro:* 
bocie — p. K, odpowiedział: X ; 
1) Rząd nie wyrzeka się wprowadzenia mono+ 
polu spirytusowego, 2) Rząd nie przesądza nicze- 
go bez Sejmu, 3) Rząd nie wstawił do budżetu sum. 


tytułu jakie wydalki, Rząd musi otrzymać źró 
pokrycia. x% f 
Na pytania tow. Mọraczewskiego o mono! 
spirytusowy i cukrowy — odpowiedzi powyż: 
na zapytanie tow. Moraczewskieżo, czy w` 
zamykania fabryk, redukcji dni pracy łub wydala- 
nia robotników w okresie kryzysu sanacyjnego 
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Zadawali jeszcze pytania różne — oprócz wys 
j wymienionych — posłowie: Rudziński, Schrei- 
, Romocki, Stroński i Rozmarin, Ten ostatni 
zapytywał o moratorjum w sprawie długów zagra- 
nicznych i procentów od nich, na «o p. Kucharski 
odpowiedział, że zagranica zgadza się na udziele- 
- nam móratorjum, w końcu miesiąca wyjeżdża 
2 delegatów Min, Skarbu, którzy załatwią tylko 
wina stronę tej sprawy. 
| Dodatkowo p. Kucharski wyjaśnia, że Rząd 
XK ograniczy import i postara się o wzmożenie ekis- 
portu, „wyłączając" niezbędne artykuły spożyw= 
cze/i podobne. Import towarów tuwksusowych zô- 
anie zakazany, lub uniemożliwiony przez pobie- 
ie od aich cła w złocie. Podobnie Rząd postą- 
i w stosunku ido fabrykatów zagranicznych. Ode 
nośne do podatku majątkowego p. Kucharski zae 
znaczył, iż std na tem stanowisku, aby podatek 
był wpłacony w „brzęczącej monecie" W wyjąte 
kowych tylko wypadkach będę przyjmował — 
x ciągnął p Kuchanski — obligacje pierwszeństwa, 
_ lub listy zastawne, które są trudne do zrealizowae 
1 _ Zamiast obligacji, lepsze byłyby weksle, o- 
 piewające na franki złote. 
| Odnośnie do kryzysu z powodu sanacji powsta- 
5 — p. Kucharski wyjaśnia, iż nie może przy 
dżecie mówić o całokształcie gospodarki bez 
Dr mienia się z innymi resortami, które mają 
tutaj wiele do powiedzenia. Rząd liczy się z kry- 
| ale kryzys ewentualny nie może wpłynąć 
a odwieczenie sanacji. Musimy tę chorobę prze- 
ać. Mamy nadmierną ilość banków (np. w Ka- 
ch 116), które żyją spadkiem marki i za- 
robkami na obcych dewizach. Banki te skazane 
są na Śmierć i jako instytucje wyrosłe na speku- 
i, muszą umrzeć, Przemysł musi sobie poszu- 
nowych rynków zbytu, nie może, opierać się 
na zamówieniach nządu 


Odnośnie do reformy walutowej p. Kucharski 
aśnia, że Rząd ma zamiar założyć Bank Emi- 
jj w którym udział Państwa wyniósłby 25 mi- 
ów franków zł. Kwota ta wpiynęłaby ze 
rbu Narodowego, który zawiera 125 milionów 
złotych. Również z tych 125 miljonów pójdzie 
wykupńo marek 50 miljonów fr. zlotych. 
Wartość Skarbu Narodowego wynosi 125 mi- 
nów fr. zl, wartość nieruchomości P.KKP 50 
onów fr. zł. (co ma ido czynienia wartość bu 
lynków z obiegiem pieniężnym), bilonu będzie 
/ 50 miljonów fr. zł. — razem 225 milj. fr zł Je- 
żeli z tego odejdzie 25 miljonów fr. zł. na udział 
aństwa w Banku i 50 milionów na wykupno ma- 
* omg suma 150 milj. fr. zł, 
X ończenie p. Kucharski rzucił jeszcze 
kilka liczb, z których wynikało, że — wedlug p 
arskiego — Bank posiadalby pokrycie na 
zczenie 450 milj złotych. , 
Dyskusja rozpocznie się w czwartek. 
PRA. PRASOWE ZAM PT AEP GAZ OE "RAR 
"ZNICA POWSTANIA LISTOPADO- 


4 


W dniu 29 b. m. o godz. 7 wiecz. w sali 
Przemysłu i olnictwa  (Krak.- 
mieście 66) odbędzie się 


WIECZORNICA . 


Warszawa nie była dotąd 


BENEDYKT HERTZ. 
Epigramaty. 
DO MOJEGO PRZEŚLADOWCY. 
Uwziął się ten z Neuwertów Nowaczyński 


Adek, 
by najmniej raz na miesiąc W z 
e 
'Przy drożyźnie tej, Adku, slibiez. się 
niegodnie: 
sławy swej nie POR a mnie zniszczysz 


spodnie. 
Żeś PL —widać już z podpisu: „an”, 
Słusznie. Wszystko co płodzisz, to „conte 
de peau d'ane" *), 


*) Opowieść oślej skóry, — Brednie, 
Der ni a i a 


Za rządów 
drożyzny zak 


OBSZARNICY I MŁYNARZE CIĄGNĄ 
DALEJ PASEK. o. 


Krajowa mąka pszenna podrożała ze 
170 do 205 tys, mk. za klg, amerykańska 
zaś — z 220 do 265 tys. mk, za kig. najlep- 
szego gatunku w hurcie, Na rynku zbożo- 

wym dominuje brak żyta, wywołany zmniej- 
szeniem i ograniczeniem zaofiaro- 
wania, Wobec braku towaru, nie można u- 
stalić jego ceny. Zainteresowani nabywcy 
twierdzą, iż od chwili wyjścia Niemców 


s tąd w podobnej sy- 
tuacji (b). 


CHLEB CORAZ DROŻSZY! 


Oddział walki z lichwą kom. rządu 
przyjął do wiadomości nowy ceruik pieczy- 
wa, obowiązujący od dnia 28 listopada i io- 
party na cenie kalkulacyjnej w wysokości 
6 400.000 za korzec żyta. Według. tego cen- 
nika, cena chleba pytloweśo podwyższona 
zostaje w hurcie ze 112.350 do 130.000 mk. 
chleb ten kosztować więc będzie w detalu 
139.750 mk. za kg. Cena chleba sitkoweńo 
podwyższora została z 82.950 do 100.000 
mk., ten gatunek chleba kosztować więc be- 
dzie w detalu 107.500 mk. Cena chleba ra- 

zoweśo podwyższona została w sprzedaży 
hurtowej z 79.275 do 97.000 mk., razowy 
więc chleb sprzedawany będzie po 104.275 
mik. w detalu. Cena bułeczek wagi 35 gr. 
podwyższona została w hurcie z 9.000 do 
10.000 mk. za sztukę. bułeczka więc kosz- 
tować będzie 11 tys. mk. (b). 

I NABIAŁ TEŻ! . 


Od wtorku Związek spółdzielni: mle- 
powi i gą wew jadu jaja po 


od 27 b. m. nowy cennik obuwia zawiera ; 
dla sklepów I kategorji następujące ceny: 
męskie kamasze chromowe 16 980.000 mk., 
sportowe chromowe 22.800.000, kamasze 
gemzowe kolorowe 17.200.000, gemzowe 
czarre 16.980.000, lakiery 19.500.000, pół- 
buc'ki lakierowane 18 milja buty czarne 
chromowe — 35.100.000, chromowe angiel- 
ir — 37.200.000, buty kolorowe anśiel- 
37.800 000. Damskie buciki bronzowe 
wysokie 22 miljonów, 
19.760.000, lakierowane z suknem 22.575.000 
$gemzowe 19.920.000, _półbuciki lakierowane 
gemzowe 18.250.000, pantofle prunelowe 
12.500 000. W sklepach obuwia TI kategorji 
obowiązuja ceny o 15 proc. niższe od cen 
pobieranych w sklepach I katesorji, zaś w 
sklepach. TJI kategorji — od 15 do 20 proc. 
niższe, niż w sklepach II kategorji (b). 
PODWYŻKA TARYF NA KOLEJKACH 
PODMIEJSKICH. 

Z dniem 21 b. m. została podwyższona 
foryfa osobowa i basażowa na kolejkach 
Wilanowskiej, Grójeckiej i Jabł,-Wawer- 


skiej 

Ba linjach Wilonowskiej i Grójeckiej 
podniesiono taryfę osobową: 11 do 14.400 
mk, w klasie III od osoby i kilometra, 2) 
do 28.000 mk, w kl. II od osoby i kilome- 


tra. 


kolorowe gemzowe 


Na linji Jabłonna-Wawer-Karczew ta- 
ryfe osobowa podniesiono: 1) do 7.200 mk. 
w klasie III od osoby i kilometra, 2) do 
14.400 mk. w klasie IT od osoby i kilometra. 

Opłaty za przewóz bagażu na linjac 
wymienionych podwyższono do 1080 
za 10 kg. i kilometr. 


Wydry do Błotiicj Rady. Micii 


(Telefonem). 


W niedzielę, dn. 25 b. m., odbyły się wy- 
bory do Rady miejskiej w Płocku. Na 13.840 
uprawnionych do głosowania głosowało 7.616 
osób, czyli 53%. 

Rezuliat wyborów jest następujący: Na 
listę Nr. 1 — i. zw. „Odrodzenia Gospodar- 
czego m. Płocka“ (Chjena) — 3663 głosów, 
NA LISTĘ NR. 2 (P. P, S.) — 2384 głosy; na 
listę Nr. 3 (N. P. R.) —1580 głosów; na listę 
Nr. 4 (Bund) — 301 głos; na listę Nr» 5 (Ży- 
dowski Kom. Międzypartyjny) — 738 gło- 
sów. 

Co do ilości inh dti lista Nr. 1 otrzy- 
mata 13 mandatów; LISTA NR. 2 — 9 MAN- 
DATÓW; lista Nr. 3 — 2 mandaty; lista Nr. 
4 — 1 mandat; lista Nr. 5 — 2 


REPRESJE W TORUNIU. 
(Telefonem). 
Da. 24-g0 b. m, na rozkaz protruratorji, 
policja miejscowa dokonała szeregu rewizji u 


członków miejscowej organizacji P. P, S„ a 
mianowicie: u tow. TOMASZEWSKIEGO, 


d konie uoua 


(PAYONKA, BARANA, Podczas tgo s 
| tow. Barana znaleziono skoniiskowaną 
wę C. K. W. „P. P. S. a wojsko polskie” 
tek czego tow, Baran zostal aresztowany: 

Rewizje dokonywane są przeważnie u 
warzyszy, którzy stoją na czele sez > par 
nego i zawodowego. 


é p. rozydzna 6. Mani” nia 


Prezydjum Wydziału Wykonawczego odb 
w ostalnich czasach szereg posiedzeń, na zd 
rozważano sprawy, związane z uchwałami ogóls” 
go zgromadzenia komitetu. 

W sprawie Sarkofagu członkowie prezy 
udali się do kardynała Kakawskiego, IIB 
ry dla stałego porozumienia się z Komitetem de 
legował swego przedstawiciela. Ogłoszenie k 
kursu przez komisję artystyczną nastąpi w naj 
szej przyszłości, 

Praca nad Księgą Pamiątkową — raźne post 
puje naprzód. Wiele wybitnych osobistości 
świata politycznego i naukowego nadesłało swo” 
wspomnienia, które wszechstronnie oświetlają 
stać zamordowaneśo Prezydenta. Prócz obszers” 
go wstępu — Księga Pamiątkowa zawierać b 
zarys działalności $. p. Prezydenta G Naruto 
cza, jako profesora i inżyniera, jako byłego 
Stra robót publicznych i minóstra spraw zagranie? 
nych, — a dokumenty i głosy prasy — dadzą @ 
ny obraz wypadków, które poprzedzały wybóć 
pierwsze kroki i tragiczną śmierć ś. p. G. Ń 
towicza, 

Prace nad sporządzeniem projektm i i ułożenie? 
kosztorysu budowy Bursy Akademickiej są w 
ku. * l 

Prócz Księgi Pamiątkowej ukaże się bross 
zawierająca życiorys zmarłego Prezydenta, 

Komitet wydał portret ś. p. G Naruto 
rysowany ma kamieniu przez artystę malarza A% 
ma Grabowskiego, odbity na pięknym -welin 
papierze. Póriret tem jest do nabycia w b U 
Komitetu (Jerozolimska 27) po 1 złotym po 
(obecnie —@00 tys. mk.). 

Składki — napływają z całego kraju i z * 
granicy od rodaków, Do dnia 15 listopada 1 | 
wpłynęły ofiary: — od 132 sejmików, magistra! j 
i gmin — 77,694,628 mk. Od 46 związków, o 
pism, stowarzyszeń i banków 25,914,958: mk. 
lokalnych komitetów i poszczególnych 
69,197,699 mk. Od komitetu włocławskiego 
30,150,000 mik. Od p. prezydenta RzeczyposP k 
tej 50,000,000,- Przez p. marszałka Sejmu M, „a | 
ja — 51.8 dolara i 680 gł. polskich. Z 51 listy © 
dotychczas zwróconych — 52,319,140 mk, Zeb A 
ne przez urzędników Min. Spr. Zagr. w walu 1 


() 


16 obcych państw — po kursie cbecnym 
130 dolarów. Ogólna kwota podług kursu 
15 iistopada około 2,500,000,000 mkp. 

„ W celu zabezpieczenia fumduszu sumy ze” 
uj w walucie obcej będą złożone w P. KKT 
a zebrane w markach składane są w P. K. 0.” 
rachunku oszczędnościowym złótym i w pożyć 
złotej (Rachunek Nr 6138). 


S 


Sprawa Bagińskiego i Wieczorkiewicz 


i 33 wy ra 
iska, J 

5 Bilety do nabyc w O. K. R. w Księ- 

Robotniczej et-a 17), w admi- | 

tracji earn 2 ika“, pzy 
szałkowska 99) i w Gospodzie 

(Bagatela 12a). 


. 


2) 
PIOTR HAMP. 


„Wzorowy « Mrzędnik. 


y Jednego wstępnego mniej, to nieźle — 
Leignel. Nieboszczyk nie nosił o- 
ki ślubnej na lewej ręce, to prawda, ale 
robotników nie nosi obrączek. Niebosz- 
cy, którzy noszą obrączki, kosztują kolej 


ożej. à 
P. Leignel wskazał palcem nieboszczyka: 
_ — Uprzedzi pan jego żonę. 
— On nie ma żony. 
, Leignel oświadczył tedy: 
Kolej jest zrozpaczona z powodu tego 
Ofiaruje trumnę i opłaci wszy- 
Sissy pogrzebu. Jeżeli dróbniejsza 

pta może się przydać panu na koszty re- 
zentacji... 
- — He? — zapytał ojciec Baume, 
'— Na kupno czarnego ubrania, 
Być może, że nie zależy panu na tem. 
h pan nie zmienia przyzwyczajeń, Pogrzeb 
nien być taki, jaki by pan sam wypra- 
| pomimo, że to Kolej płaci jego koszta. 
zeba, aby pogrzeb był na poziomie stano- 
ska, jakie syn zajmował w życiu. Jakie to 
o stanowisko? 
_— He? — rzekł ojciec Baume. 
=- Ile zarabiał na dzień? Kolej musi to 
pod uwagę. Weźmiesz pan tę kwotę, 
órą na tym papierze pokwitujesz. Naąprzy- 
tysiąc franków. 
Pokazał mu bilet tysiącirankowy. 
— To dla mnie? — powiedział ojciec 
— Kawałek? 


. 
'c1ą 


biecali artyści z zespołu teatrów = NIE 


zaj) 


mleczarskich. i oka mała ma- 
sło śmietankowe w opakowaniu po 1.650.000 
mk, za kg. Masło osełkowe sprzedawane 
jest na mieście po 500 — 600 tys. mk, za 
funt! (b). 


OBUWIE CZY.. JUBILERSZCZYZNA! 


Przyjęty do wiadomości przez oddział 
walki z lichwą kom. rządu i obowiązujący 


P. Leignel zrozumiał, że ten człowiek nie 
widział. nigdy w życiu tysiącfrankówki. W tej 
chwili zstąpiło na niego objawienie metody, 
jakiej się ma trzymać, aby równie dobrze roz- 
strzygać spóry dotyczące  nieboszczyków 


jak i te, które dotyczyły biletów kolejowych. 


Znajombść ustaw jest tu zgoła zbyteczna, na- 
tomiast potrzebna jest znajomość wpływu, ja- 
ki pieniądz wywiera na biedaka. ’ 

= Podpisz pan ten kwit, mówi p „ Lei- 
śnel. Kolej nie jest wcale Sdpowiedziąłać. 
Syn pana przechodził przez tor kolejowy, jak- 
kolwiek żaden urzędnik kolejowy nie udzi.lił 
mu na to pozwolenia; ofiaruję Panu tę oto za- 
pomogę, aby uszanować ból pana. Nie troszcz 
się pan o trumnę, Każę ją odesłać do domu... 
I „Naczelnik Wydziału Reklamacji powin- 


szał Leiśnelowi jego pracy. 


— „Dokonałeś pan pięknej pracy. Nie- 
zdolność do pracy, równa 100% przy płacy 
dziennej pięciu franków mogła kosztować ko- 
lej wysokość renty dożywotniej w stosunku 
sześciuset franków rocznie. Załatwiłeś to za 
cenę jednego bileta ty siącfrankowego. To do- 
bra metoda. Ludzie bardziej cenią (ap 
który widzą i który bezpośrednio znajduje “ 4 

w ich posiaddniu niż zapowiedź rocznej ok: 
Ki Chłopom zamiast biletów należy lepiej, 
pokazując, potrząsać woreczkiem srebrnych 
pięciofrankówek, Dźwięk srebra czyni na 
nich większe wrażenie niż papier zadrukowa- 
ny, który widzą. 

Oto nowa sprawa: robotnik zabity przez 
lokomotywę numer 3203. Do pracyl Kolej 
pokłada w panu zaufanie. 

Górnik Destrómont znajdował się w sta- 
nie zgoła różnym od tego, w którym pan Lei- 
gnel znalazł młodego Baume'a. Pozostawała 


Wczoraj sąd w dalszym ciągu badał 


świadków. 

Por. Pobóg-Filipowski 
zeznawał na wstępie, iż raz, wychodząc z Cy- 
tadeli z żoną „komunisty” Ławkowicza (tak 
męża swego nazywała p. Ławkowiczowa, :0- 
warzysząc porucznikowi!) spotkał por. Bagiń- 


` 


mu tylko głowa, podwiązana jeszcze chustką 
wełnianą, co znaczyło, że mógł nie słyszeć, że 
pociąś nadchodził. Wielu górników woli dro- 
gę obok szyn, niż ścieżkę opodal pełną błota. 
Można było co prawda zarzucić Robotom Pu- 
blicznym, że pozostawiają ścieżkę bez ochro- 
ny płotu. Odpowiedź była krótka i jasna: tor 
kolejowy różni się zasadnączo od drogi. Kto 
chodzi po nim, aby nie zabłocić nóg, podpada 
pod zakaz prawa albo pod — lokomotywę; 
Pokątni doradcy podniecają zazwyczaj w naj- 
gorszych sprawach żądzę zysku u rodzin po- 
zostałych po ofiarach wypadków kolejowych. 
Ażeby uniknąć procesów, Kolej daje trumnę 
nieboszczykom z własnej ich winy i dobre za- 
pomogi po nich pozostałym. Jest to dobra 
taktyka w szczególności w wypadku, jaki zda- 
rzył się górnikowi Destrómont, ojcu sześcior= 
ga dzieci. Robotnicy kolejowi zebrali szcząte 
ki po nim pozostałe do taczki i na sam 
wierzch położyli głowę podwiązaną chustią, 
co świadczyło dowodnie o TUEA te- 
go człowieka. 


Pan Leignel spodziewał się wielklego ha- 
łasu ze strony rodziny. Agent Wydziału Re- 
klamacji zdobywał z czasem doświadczenie i 
znał już wiele odruchów bólu ludzkiego zwiąs 
zanych ze stanem, w jakim znajduje się trup 
nieszczęśliwej ofiary. 


P. Leignel dzielił ofiary te na cztery ka- 
tegorje: ręka, widelce, łyżka, gąbka, Co n- 
znaczać miało sposoby, stosowane do zbiera- 


ale nie zmiażdżone; 
ciała niby widelcem do kupy; bądź też poric= 
chać zamiaru zebrania wszystkiego, jak gdy- 


— 


nia szczątków po nich pozostałych. Bądź bio- 
rąc nieboszczyka za głowę i nogi, połamane 
bądź zbierając szczą*ki 


by można było kiszki i oddzielne mięśnia 


Dzień siódmy rozpraw. 


a a A 


skiego, na którego widok wyraziła zdu A 
nie, że był lepiej ubrany niż dawniej, i £ 
rzyła się świadkowi, że Bagiński bywał na 
braniach komunistycznych u jej męża, 
go. aby zaznajomił go z innymi komunis 
pani Ławkowiczowej oznajmił, że 


sam całą cytadelę może wysadzić w. po 


zgarniać łyżką, bądź wreszcie gdy i ten © ga 
ni sposób zawodził, zbierać byle jak; "ij 

wodę na podłodze zbiera przy pomocy ŚFiy 
W stosunku do górnika Destrómont trzebź 4 
ło chwycić się metody łyżki. Pan 
"dziwił się, że rodzina zachowuje się s 
Wszystkie dzieci trzymały się sukni i rak 
ki, starsze opierały się o jej ramiona, ma, 
sze konwulsyjnie ściskały fałdy jej su 
dne nie płakało. Z olbrzymich, wystras%4 
oczu płynęły łzy. Zdawało się, że p 
do nich w odwiedziny stara przyjac 

Śmierć. 


Sprawa była łatwa i oddała panu 
lowi wielką usługę. Później uczynił d 
świadczenie (bardzo pouczające) w 
dotyczącym numeru 1837, kiedy to 2% 
się wagony. Ilość trupów spalonych nie i 
tak łatwa do stwierdzenia jak ilość truf 
przejechania — rozdartych czy zmiażdżo 00 
W tych ostatnich wypadkach można 
policzyć głowy, albo stwierdzić ilość © nb a 
wypadku pożaru — dowody rzeczowe ów, , f 
wadzają się do poniszczonych łańcuszk vj 
zegarka, Podróżnym, jadącym pociagiem, y 
musiało bardzo zależeć na dokładność, :5 

Bo 
gnel dowiedział się wtedy, że są ludzi f 
bieni” jak przedmioty zgubione, o który 


su, znaleziono po nich, bowiem, sześć 

ków więcej, niż zgłoszono pretensji. 

się nie troszczy, pi 
Tiom. Henryk 

(Dok. nast.). 
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bo Cytadela jest w jego rękach. Słysząc to 

Pani Ławkowiczowa: miała wyrazić życzenie, 

7 mąż jej nie urządzał takich: zebrań... Miało 
, w r. 1920 czy 1921. 

Oskarżony składa 


te wyjaśnienie, , 

gdy go widziała pierwszy raz p, Ławkowi- 
owa, wracał z frontu — mógł przeto być $o- 
wa ubrany. Co do zebrań u Ławkowicza nic 
sg nie wie — u Ławkowicza był raz czy 
NA, ale tam nikogo nie zastał oprócz żony i 
Rwagra, 
'_ Następnie staje przed sądem 


Klika, 
który był robotnikiem w fabryce Norblina, zo- 
ra aresztowany, przesiedział dwa miesiące w 
j więzieniu śledczem pod zarzutem spólnictwa 
= /Bagińskim, z którym miał być w dn. 21 
w jj w teatrze Wodewił, a później na kolacji 
~" hotelu Savoy, a wyśledzić to miał jakiś 


Ment, 
, Przed sądem staje robotnik, więcej niż 
Wromnie ubrany. 
— Zna świadek Bagińskiega? 
'— Nie, proszę Wielmożnego Sądu. 
— A Krasińskiego? 
- — Nie! 
| — Czaplicką? 
1 — Nie! 
| — Był w teatrze Wodewi!? 
-= — Nie wiem gdzie to jest! 
— A w Savoy na kolacji? 
` = Też nie, proszę Wielmożnego Sądu. 
— Wątpię Wysoki Trybunale — konsta- 
tje mjr. Zieliński — aby ten' oto świadek był 
Ł por. Bagińskim na operetce, a później w re- 
*auracji Savoy! 
— Nie byłem nigdy, proszę Wielmożnego 
i — zaklina się dobrodusznie świadek. 
Następuje | 
w $ z 
oczekiwaniu na więźniów cywilnych, któ- 
e Meh nie dostarczyło na czas więzienie moko- 
łowskie z braku karetki. Sąd wojskowy mu- 
Mł posłać własny samochód. ż 
Po przerwie przewodniczący Sądu pułk. 
| komunikuje, że otrzymał 
| anonim, 
byy nie odczytuje, przekazując go władzom 
X Mopieczeństwa. W anonimie ma być podob- 
RO groźba... wysadzenia Sądu w powietrze w 
e zasądzenia f,towarzysza”. 
Bezpośrednio po tej sztuczce 
i inż. Zygm. Bohuszewicz 
bupektor pracy, na okrąg warszawski dorzu- 
ciekawy szczegół do charakterystyki głó- 
"działacza w tej sprawie Cechnowskie- 
Z Cechnowskim świadek zetknął się z 
swego urzędowania podczas strajku w 
Parowóz. Cechnowski sprowokował 
otników do strajku, następnie wystąpił ja- 
ozjemca, sam podykto warunki poro- 
a gdy miało dojść do powrotu do 
napadł na masówce na związek za za- 
ie sprawy w myśl.. jego własnych, 


4 


8 


Ki 


t 
4 
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|. Gdy lono go z fabryki, ani towarzy- 
| q.* Pracy, ani związek nie upomniał się o nie- 
Pi choć delegatem fabryki do Związku. 


je obrony świadek stwierdza, iż 
zawsze żądają, niewydalania dele- 
razie odmowy przedłużają strajk. 

otnicy strajku w tej fabryce nie chcie- 

gat" postąpił sobie, mówiąc delikat- 

najmniej... nieprzyzwoicie! 

Po tem ważnem świadectwie przedsta- 

ala inspekcji pracy staje przed sądem pod 


"4 Lucjan Maśliński, 

i; n$arbus”, co miał wozić korespondencję 
A i robić zamach na uniwersytet — mały 
4 ` Kaczay człowieczek. Przyznaje się, że 
 ę Por. B. i ppor. W. z milicji, nie przeczy, 
= g idywał się z nimi i był w Wieliczce, u- 
Rani jednak listy zwykłe — nie w po- 
| „Sady kopertach i nie krył się z nimi, bo 
my ał je i odczytywał w zakładach grafi- 
LĄ ch przy kolegach. Ppor. Wiecz. donosił 


hę," listach, iż żonę wysłał na lato do Zwo- 
dy ! że dostał areszt za spóźnienie się z ur- 


lf; 
i 


- 


a 
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A czasie u był w zakładach gra- 
ych od godz. 8-ej do 10-ej, poczem po- 
tramwajem do domu. W uniwersyte- 
dniu nie był Kliki, Krasińskiegą, 

ej nie zna. 


k bites staje przed sądem główna oskar- 


mga Maślińskiego 


O a, W dniu wybuchu wychodząc z ek jed 
dyst, widziała jak przed nią szybko s ufe 
A _ułomny człowiek w palcie niemodnem, w 
i ly. «przyklapniętej” czapce. Za nim sz dł 
AL p wysoki, P. Dziewanowska doszła do 
m skiej, poczekała na tramwaj Nr. *7, 
SR, a ul. Marszałkowską do domu, wy- 


|. ye sfyszala. 
> Snede obliczeń policji wyszła ona z uni- 
n na 15 min. przed wybuchem, czyli 


A "lot słowy - ł 

© Bnin siał się palić więcej niż 15 minut 
| Bomba wybuchłaj 

i Kide konfrontacji p. Dziewanowska o- 
» iż pokazana jej z tyłu sylwetka M. 
U tk; W Mroku nie widziała. Ma zresztą 
' s Ww Wzrok. 
WE  Rrowadzony na salę 
| Mieczysław Krasiński 


„ROBOTNIK” środa, 28 listopada 1923 r. 
DA Ts " 


nie jest tym drugim. Tamten, według świad- 


ka, był ba wysoki, 

3 Na zapytanie eksperta pyrotechnika, p. 
"lua oświadcza, iż zapachu nie czu- 
a. 


Krasiński, pytany o por. B. i ppor. W., o- 
świadcza, iż ich nie zna. Z Kliką poznał się 
w więzieniu, w Wodewilu ani w Savoy nie 
był. W mieszkaniu swem schadzek nie urzą- 
dzał. Jest to stolarz, mający, jak zeznaje brat, 
jedno ubranie, które nie bardzo nadaje się do 
teatru i eleganckiej restauracji, Siedzi w wię- 
zieniu pod zarzutem wspólnictwa z por. B. i 


ppor» W. 

s Henryk Krasiński, 
brat poprzedniego, jest sprzedawcą książek na 
placu- Kercólego. Był również aresztowany, 


po 8 tygodniach jedik wypuszczono go na 


wolność.  Zeznaje, iż brat jego chodzi jako |- 


rzemieślnik, a lepszego ubrania nie miał. 


| Przy konirontacji, 
Klika zaprzecza, jakoby znał Maślińskiego, 
Krasińskiego rónież nie znał; w więzieniu po- 
kazywali mu dwóch blondynów, takich jak 
Krasiński, i zapytywano, czy którego nie zna!? 
Józefa Bogowska, Ń 
przyjaciółka służącej pp. Bagińskich, zeznaje, 
iż Maśliński był u por. B. dwa czy trzy razy. 

Zapytywana, czy była konirontowana z, 
innymi znajomymi por. Bag., mówi, że nie by- 
ła konirontowąna, mimo, iż mówią o tem pro- 
tokuły. 

Wynika to stąd, iż nie rozumie ona pytań, 
gdy przewodniczący pyta: 

— Czy świadek był konfrontowany z Krą- 
sińskim? — Bopowska widząc przed sade 
Klikę i Krasińskiego przypuszcza iż wyraz 
„świadek” dotyczy Kliki i dlatego odpowiada: 
nie i wywołuje wrażenie nieprawdomówności. 
To niewątpliwie wpłynęło, iż sąd jej nie za- 
przysiągł, 

Janina Czaplicka, 

zamieszana do sprawy, ponieważ była praco- 
wnicą zakładów graficznych i ponieważ 
Klika jest sublokatorem jej rodziców, przesie- 
działa w więzieniu dwa miesiące. Jest podzj- 
rzana, iż jako znajoma Maślińskiego była z 
Krasińskim, Kliką i por. Bag. w dn. 21 lipca 
w teatrze, a później w restauracji Savoy. O- 
prócz Kliki nikogo nie zna i zaprzecza wszy- 
stkiemu. , 

— Czy pracując w państwowych zakła- 
dach graficznych mogła nie znać osobiście Ma- 
ślińskiego ? 

— Mogła, jest tam bowiem około 4000 
pracowników. M 
Na czem opierają się dane śledztwa? 
Aby dowieść, iż wszyscy wymienieni znali się, 
byli w teatrze Wodewił, na kolacji w hot=lu 
Savoy, a następnie z por. Bag. w mieszkaniu 
Kliki, władza wskazała agentów, którzy śle- 

dzili ich. Oto te zeznania, 

Agent Józef Gałkowki widział por. Bag. 
z p. Gliksmanówną w teatrze „Komedja”, 
skąd por. B. odprowadził p. G. na ul. Hożą do 
jej domu. 

W towarzystwie Kliki lub Krasińskiego 
porucznika nie widział, Natomiast Krasiń- 
skiego widział z Kliką na pl. Kercelego, cze- 
mu Klika energicznie przeczy. `` 

Następnie widział raz Krasińskiego jak 
szedł z paczką i raz Maślińskiego, jak wycno- 
dził z zakładów graficznych. Dalsze ich kro- 
ki nie były podejrzane. 

Por. Bag. agent też obserwował 3 dni; o- 
prócz teatru „Komedji” widział go raz z 4o- 
ną w kinie „Pan“ i raz koło cytadeli z por. 
Krajewskim z II wydziału... ` 

Agent policyjny Roman Horowitz, 
syn Jakóba, jak się okazuje, 

protegowany do policji przez ks. posła 
, \ Kaczyńskiego, , 
zeznaje, iż delegowany do śledzenia Krasiń- 
skiego zaszedł... przypadkiem do teatru vwo- 
dewil o godz. 10 i zastał tu por. Bagińskiego, 
Klikę i Czaplicką, o których zaraz domyślił 
się, że są w towarzystwie Krasińskiego. Pon 
fem widział, jak we czwęro poszli do restau- 
racji Savoy. Stamtąd yscy' pojechali do- 
rożką na ul. Chłodną 68 do mieszkania Kliki, 
skąd następnie pierwszy wyszedł Krasiński. 
Agent choć oprócz Krasińskiego nikogo nie 
znał, poszedł za Krasińskim, „zapomniawszy” 
przekonać się, co zrobią, t. j. dokąd się uda- 
dzą inni, dk 

Na tle tego zeznania wywiązuje się 
“<, * charakterystyczny djaloś 


między świadkiem a obrońcą, mec. Przewor- 
skim: 


— Kiedy świadek wstąpił do policji? 

— 1 lipca, ale już jestem zwolniony. 

— Co przed tem robił? 

— Byłem zarządzającym w kinie „Tom 
bola”. / i 

— A przedtem? 

— Fryzjererń na Solcu. 

— A wcześniej? 

— W armii rosyjskiej i polskiej. é 

— ać służył jako wywiadowca? 

— Niel 
` — A jakie miał kwalifikacje do służby 
policyjnej? A 

— Rekomerdował mnie ks. Kaczyński 
(poseł chadecki). 5 

— A świadek jest katolik? Kiedy chrzcza- 
ny? » 
— Kiedy? — nie pamiętam — mówi z ży» 
dowskim akcentem Roman Horowitz! 

„ — Dlaczego zwolniono z policji tak zasłu- 

żonego i tak protegowanego agenta? 


chętnie, jąka się, namyśla; w dodatku raz po- 
»wiada, że miał polecenie śledzić por. Bagiń- 


| Po tych świadkach 


| mokotowskiego 


eksportu i dewizy, osiągnięte z eks- 


— Z powodu... redukcji! ” . 


Całe to swoje zeznanie agent składa nre- 


skiego, to znowu ustala, żę rozkaz „dotyczył 
Krasińskiego, potem nie może się zdecydo- 
wać, czy znał por. B. czy niel 

Obrona z tego powodu sprzeciwiła się za- 
przysiężeniu świadka, uważając, iż kręci. Sąd 
po naradzie świadka nie zaprzysięga, wycho- 
dząc jednak z nieco odmiennego założenia: 
że świadek nie zdaje sobie sprawy z tego co 
mówi. ` 

Trzeci agent, Ludwik Matuszewski, 
sfwierdza: 

Por. Bagińskiego widział jak wychodził z 
domu do tramwaju i jechał do cytadeli oraz jak 
szedł z p. Gliksmanówną do teatru i cukierni. 

Styczności por. B. z Kliką ? Krasińskim 
nie ustalił, Klikę widział tylko z Krasińskim. 

Maślińskiego widział na ulicy z por. Bag. 
(chodzili koło domu), z Kliką jednak i Krasiń- 
skim Maśliński się nie spotykał. 


dworcu Głównym, jak oglądał plan jazdy, — 
nic charakierystycznego 


| Wreszcie widział por. Bagińskiego na 


w postępowaniu por. B. nie zauważył. 
służąca pp. Bagiń- 
skich, Józefa Szeliga, świadczy, iż żyli bariza 
skromnie. Wśród przychodzących widziała 
caz ppor. Wieczorkiewicza i 2 — 3 razy Ma- 
ślińskiego, innych nie widywała. 

Ostatni zeznaje, sprowadzony z więzienia | 


i 


„ Witosa i Korfante- 
go, „J)wugroszówka ' warszawska donosi w | 
onegdajszyim numerze; że „ściągnięcie po- i 
majątkowego z rolvictwavna się 
być w drodze wywozu żywności Ma być | 
wywiezione ogółem około 160 tysięcy wa- | 
gcnéw żyta. owsa i jęczmienia. Wytwórcy | 
rolni mają utworzyć specjalną organizację | 
wywozcwą, która pod kontrolą rządu do- | 
portu wpłaci na zaliczkę podatkową. Za- 
liczka została skontyngentowana w sumie 
14.560.000 dolarów. : EATA 
W ten sposób oficjalnie została po- | 
twierdzona wiadomość nasza o niebywałym | 
projekcie p. Korfantego ściąśnięcia „w na- | 
turze” podatku majątkowego od obszarni- 
ków. „Dwugroszówka'” przebąknęła coś nie- 
coś o utworzeniu specjalnej organózacji 
wywozowej przez „wytwórców rolnych”. 
Możemy uzupełnić te informacje „Dwugro- | 


szówki”, 
Otóż R pat oriy ma zająć się 
wywozem zboż |skiego ranicę, jest | 
znana wielka francusko - Aa wska firma 
zbożowa „Louis Dreyfus“ z Paryża, Firma | 
ta przed wojną prowadziła wielki handel 
zbożem w Rosji, posiadała swych agentów | 
we wszystkich znaczniejszych ośrodkach | 
handlu zbożem i wywoziła miljony pudów | 
przez południowe porty Rosji. ie fir- 
ma „Louis Dreyfus” zainteresowała się Pol- 
ską. Dostęp na rynek polski ułatwia jej p. 
Korfanty, który podczas ostatniej bytności 
w Paryżu rozpoczął już rokowania o wy- 
wóz polskiego zboża. Objekt wywozowy, 
jak widać z notatki „Dwugroszówki”, ma | 
być bardzo znaczny i dojść do 15 miljonów | 
dolarów. Sama ta firma francuska nie może ' 
podobno podołać tej sprawie, i na 
zgłosił się osławiony p. Bosel z 


\ 


nion Banku”. „Organizacja wywozowa”, 0 
której mówi E jj endecki, ma być tworzo- 
na przez p. Bose 

zresztą udziale kilku banków polskich, 


Sesja druga. . 
Sprawa wydania tow. Marka, Diro 


skiego i Stańczyka po raz trzeci spadła z | 


porządku dziegińńego obrad sejmowych z 
tego powodu, że komisja regulaminowa do- 
piero dziś przystąpi do merytorycznego 
rozpatrzenia wniosków prokuratury. 
stanowiska piastowców zależeć będzie czy 
nasi towarzysze będą wydani. Podobno 
p. Witos wywiera ma nich nacisk, aby 
choć jednego z trzech, mianowicie tow. 
Stańczyką, wydano sądom dla pod- 
trzymania „autorytetu” Rządu... 


kk 
* 


Ustawa o wałoryzacji podatków ur 
chwalona wczoraj została b. znaczną więk- 
szością głosów pod nazwą: „Ustawa o za- 
stosowaniu stałej jednostki do obliczania 
danin, niektórych innych dochodów publicz- 
nych, oraz kredytów, udzielanych przez in- 
stytucje państwowe i samorządowe”. Jak 
widać z samej nazwy, ustawa obejmuje 
również waloryzację kredytów, czego tak 
usilnie domagała się lewica, mianowicie 
Związek Ludowy i P, P. S. Uwzględnienie 
tego postulatu sprawiło dopiero, że ustawa 
o waloryzacji obejmie całe życie gospodar- 

ì cze i że uchroni skarb państwa przed stra- 


i 


oskarżony o należenie do partji komunistycz- 
nej i wezwany na stwierdzenie, czy w myśl 
zeznań Cechnowskiego wyrokował w sprawie 
„wylania” por. B. z partji za uprawianie tero- | 
ru. 


Cechnowskiego zupełnie nie zna. 


łejowej roboty” i z Rady Zw. Zaw., 
składa „Ab 


że z Kliką pracował razem w fabryce i żem 
rozmowy z Krasińskiem wie, że „każdy z para 
tji miałówstępować do „Strzelca”, aby go opar | 
nować i mieć wpływy”. > 


cza nowym zarzutem, że pokazywał mu tająy | 


rozkaz Min. Spr ‚Wojsk. z 
mów. 


Przewogniczący odczytuje 
nia, iż znajdujący się tam* młodsży majster 
wojskowy ma dwa kwity na wpłacone przez 
Bagińskiego Maślińskiemu 210.000 marek w 
styczniu. 4 5 
| Bagińskiego, że przez tego majstra odsyłał 
| Maślińskiemu dług, nie żądając pokwitowania, 
| które podwładny jego majster wziął z prze» 
| zorności. A 


fircychrzešcijańssie: ajery zbożowa i tytuniowi 


od- | re pp. Bosel i Dreyfus dopuszczają do. 


pomoc 
Wiednia, | 
przyjaciel p. Korfantege i właściciel „U= | b, m., w 


a iDreyfusa przy Rdz Sa | 
O- 


* chwili, gdyby istotnie zagrażały skutki ujemne 


í pacewicza do art, 9, że „wszelkie kredyty u 


3 


Adam Landy, 


Landy wszystkiemu przeczy, dodając, w 
Cechnowski oświadcza, iż zna go „Z ko 
pocha a 
dodatkowe zeznanie, zal 


Wreszcie usiłuje obciążyć Wieczorkiewi "JĄ 
Na zakończenie „ści 


sensacja" 


telegram z Toru- 


Sensację jednak osłabia wyjaśnienie p>r. 


„gb 


Ma on być wezwany na świadka. 
Dziś dalszy ciag rozpraw. 


wstać ma specjałna spółka pod nazwą 
„Grainstock”, 4 
Banki polskie i spółki obszarnicze, ' 


teresu, aby nie mieć bezpośredniego kx 
taktu z rządem, otrzymać mają tytuł 


prowizji 3 „ całej tj. wedłu 
Arka, marki, około 2 biljonót 


pAg ay i odbiją sobie sporą część p 
atku”. 

A przytem zboże odrazu 
wskutek wywozu i. obszarnikom 
„podatek“ ludność 
żywców, s 


DATOZ 


pracująca i ogół 
— 


sa 
+ 


za kilka dni dopiero. Sprawa wydzierża- 

wienia monopolu tytuniowego już jest na 
ukończeniu. Onegdaj odbyła się narada z © 
ryskich i firm francusko-żydowskich: 
muel Lewi i Gordon, wspomaganych pr 


Narady trwać będą dziś w dalsz 
ciągu i wkrótce będą ukończone, 
Tak to przy rządzietchjeńskim Pol 


wydęierżawiana jest kapitałistom zagra 
nicznym i na łup międzynarodo= 


wej spółki kapitalistycznej, w której - j 
wodzą żydzi, francuscy, austrjaocy 1 ros 
scy. U W 


VIII Konferencja P. O. W. Dnia 
iroda, o foch, 8 w. w gmachu T 
Hygiericznego przy ul Ka 31, od 
dzie się 8 konferencja P. O. W. na ter 
„Szkoła a polityka rządu”. Odczyt wygl 
poseł Juljusz Smulikowski. ; 


Posiedzenie 8 | 


tami zarówno z powodu opóźnienia pob 
podatków, jak i z powodu zwrotu przez 
pilalistów kredytów państwowych ww 
cie znacznie mniej wartościowej, 
Ślronnictwa opozycyjne głosowały 
waloryzacją. Dzięki ich głosom ust 
przeszła. Że stronnictw bowiem 
wych klub p. Dubanowicza, jak. 
wypowiedział się przeciwko walo 
pozbawiona głosów dubadeków „więks 
rządowa bez pomocy opozycji nie mog 
uchwalić przedłożenia rządowego! | 
W dyskusji zabrał głos jedynie referent 
Rusinek, broniąc waloryzacji przed atakami ch 
skiego pos. Michalskiego ż ukraińskiego pos. 
Min. Kucharski założył zagadkowe oś 
nie, że ustawę należy traktować, fako jedno 
wo w calem zagadnieniu sanacji skarbu; oba 
co do ujemnych ich skutków dła życia gospo 
czego — Rząd brał pod rozwagę i w odpowie 


życia gospodarczego przedsięweómie odpow 
nie zabiegi i %tarania. Er 
W glosowaniu przyjęto m. in. poprawkę 


ne przez instytucje państwowe i samorządowe, 


ą waloryzowane, szczegółowe przepisy wyda Ra- 
- Ministrów". 4 
ża ** 
> Przeprowadzając bezmyślny program 
oszczędnościowy p. Kucharskiego, więk- 
ość rządowa uchwaliła wczoraj ustawę o 
zniesieniu min. poczt i telegrafów, mimo 
protestu tow. Moraczewskiego i innych 
mówców opozycji. \ 
Referent ks. Wyrębowski, szukając argumen- 
idla uzasadnienia ustawy, m in. dowodził, że 
ów przy zmianach gabinetu 
‘Tow. Moraczewski, bhoniąc samodzielności 
„ dowodził, że nie uda się zmniejszyć *perso- 
jelu centrali min. poczt i tel. Przez przyłączenie 
min. przem, i handlu, zwiększą się nawet wy- 
ki, Nie zaoszczędzi się w ten sposób nawet 
pensji ministra, gdyż uposażenie generalnego dy- 
rektora poczt i telegrafów, traktowanych jako 
rzedsiębiorstwo handlowe z pewnością nie bę- 
ie mniejsze. Przecież trzeba będzie wydrukować 
operty i biankiety z nowemi naglówkami (Weso- 
Ostatni argument: konieczność *cftygłości 
cy. Czy jest konieczna tylkoww tem ministe- 
„czy nie byłaby pożądana we wszystkich in- 
np MeS. Wojsk.. a jednak czy kozm przyj- 
do głowy zaproponować przerobienie tego mi- 
jum na generalną dyrekcję - spraw wojsko- 
ch? Zresztą generalny dyrektor poczty mie t- 
knie dymisji przy zmianach gabinetu, jeżeli do- 
a ona nawet szefów sekcji, czy majorów i kapi- 
ów, ze względów politycznych. 
Za pozostawieniem ministerjum przemawia sła- 
zwinięcie u nas poczt i telegnafów. Jeżeli 
chcemy dojść już nie do idealnego stanu 1 póczty 
a 6.000 mieszkańców, to musimy utworzyć około 
nowych urzędów! 
Oszczędności przy zniesieniu min. będą mim- 
ne, a szkoda cła organizacii wie!ka. Mówca 
owiada. że Z P. P, S, głosować będzie prze- 


sowanie, w którem całą ustawę przyjęto. 
++ 
dy se 
astępnie tow. Moraczews%i reierował 
wę wybrania komisji nadzwyczajnej 
| zbadania wypadków w Borysławiu, Tar- 
i Krakowie w dniach 6 do 8 listopada. 
ja ta przedewszystkiem mą zająć się 
ajściami w Borysławiu, ma ustalić prze- 
$ wypadków i w razie potrzeby zrobić do- 
jiesienie do prokuratorji. 
Mia, spra wicklliwości Nowodworski, godząc się 
na wybór komisji, wyraził pewność, że działalność 
może uchyłać, krzyżować, ani wpływać na 
etencję władz sądowych. 
/niosek komisji o wyborze komisji z 7 człon- 


kk 


u pos. Maks. Malinowskiego w spra- 
eślenia'art. 89 ustawy o podatku ma- 
ym, który postanawia, że dodatki do 
u ;towego, podymnego i domowe- 
ją e: zaliczone na podatek majątko- 


Naglość uchwalono głosami lewicy i 
ta w głosowaniu przez drzwi 157 prze- 
126 głosom Chjeny i częściowo Żydów 
5 Niemców. t 
l P> 7 a % s 
Z licznych AR załatwionych poza- 
na wczorajszem posiedzeniu wymieni- 
ór tow. Praussowej do państwowej 
Emigracyjnej w miejsce tow. Da- 
ego, uchwalenie rezolucji o zaprze- 
niu wypłaty premji od drzewa wywożo- 
> zagranicę, uznanie mandatu pos. Łuc- 
a icza zą- wygasły z powodu nieuzasad- 
nej nieobecności na zgórą 15 posiedze- 
załatwienie poprawek senackich do 
wy o uposażeniu sędziów i prokurato- 
uchwalenie noweli do podatku giełdo- 


z 


s 
+e > 
4 y * i 
nagłych wnicsków zainteresowanie 
ił wniosek pos. Grünbauma w sprawie 
zacji Sde szkolnictwa po- 
nego dla mniejszości narodowych. 
ow. Czapiński, wita tę inicjatywę, ale 
i się z przedłożonym projektem u- 
, i w imieniu P.P.S. oraz Wyzwolenia 
Jedności Ludowej o. się przeciw 
) aniu się w ustawach na traktat o 
iejszościach, narzucony Polsce. , Projekt 
i  G ünbauma jest reakcyjny, gdyż wpro- 
dza szkoły wyznaniowe. Trz r 
ié tę zbieżność prawicy polskiej i Klu- 
owkskiego. W żadnej szkole niema 
jego przytułku dla klerykalizmu, jak w 
erze i dlatego w komisji i na plenum 
czyć będziemy 0 zmianę ustąwy, ze 
ślędów zasadniczych jednak głosować 
dziemy za nagłością wniosku. 
Nagłość odrzucono. Wniosek odesła- 
do komisji oświatowej. 
Odrzucono również nagłość wniosków 
 Kordowskiego (Wyzw.) w sprawie eks- 
wania dzierżawców w pow, Dubień- 
oraż p. Roguli w sprawie nadużyć żoł- 
i policji w powiecie Nieświeskim, 
t * * 
> * , 
Następne posiedzenie odbędzie się w piątek 
porządku dziennym m. in.: pierwsze czytanie 
ry prasowej, ratyfikacja umowy ,z Turcją, wy- 
tow, Marka. Bobrowskiego i Stańczyka, na- 
wniosku PP.S. w sprawie nominacji p. Kor- 


zł) 


ni się resort poczt. - tell. od ciągłych zmian. 
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„ROBOTNIK środa, 28 listopada 1923 r. 


Nasze interpelac e | 


Towarzysze posłowie wnieśli w dniu. wczo- 
rajszym następujące interpelacje: 

Interpelacja w $prawie konfiskaty odzz- 
wy „P. P. S. a wojsko polskie”. Interpelacja 
odp: s całą odezwę, która jest tem samem, 
jako cżęść interpelacji, zimunizowana, 

Interpelacja z powodu konfiskaty - pisma 
„Volksstimme” w Białej za art. „Dlaczego są 
stosowane metody gwałtu”. Skonfiskowany 
art. przytoczony jest w całości. / 

Interpelacja w sprawie szykan, których 
ofiarą padł oddział Związku Zawodowego rob. 
rolnych w Wilnie. W dn. 9 b. m. dokonanos 
rewizji w lokalu oddziału, która tak jak po- 
przednie żadnego wyniku nie dała; mimo lo 
zabrano część aktów urzędowych Związku, 
uniemożliwiając przez to normalną działal- 
ność. Akta te żadnej wartości dla policji wie 
przedstawiają a zabranie ich jest zwykłą szy- 
kaną. Interpelacja domaga się wyjaśnienia 
przyczyn nieumotywowanej rewizji oraz za- 
rządzenia śledztwa w sprawie nieodpowied- 
niego zachowania się podprokuratora, który 
rewizję przeprowadzał. 

INTERPELACJA 
tow. posła Tomasza Arciszewskiego i tow. ze 
Z. P, P. S. do Pana Ministra Spraw Wewnę- 
trznych i Sprawiedliwości w sprawie bezpra- 
wneśo opieczęfowania lokalu P. P. S.. i związ- 
ków. zawodowych w Radomiu. 
Dnia 4 listopada r. b. wkroczyła policja 
do lokalu P. P, S. i Związków Zawodowych 
(lokal wspólny), zrewidowała wszystkich obe- 
cnych wówczas robotników, poczem spisano. 
protokuł i pozostawiono lokal otwarty wsku: 
tek interwencji posła Afciszewskiego. I 
Rewizja nie dała żadnych reżuliatów. Mie 
mo to na drugi dzień lokal opieczętowano? 
Kilkakrotne interwencje posła Arciszew- 
skiego u p. Min. Spr. Wewn. nie dały rezul- 
tatu, gdyż p. minister nie mógł dać odpowie- 
dzi, dlaczego lokał zamknięto i kiedy pieczę- 
cie zostaną zdjęte. 
Ponieważ jest to bezprawne postępowa- 
nie policji, które w najwyższym stopniu krę- 
puje ruch zawodowy i polityczny a wśród o- 
botników wytwarza wrogi stosunek do władz, 
podpisani zapytują Panów Ministrów, 
czy skłonni są nakazać natychmiastowe 
otwarcie bezprawnie zamkniętego lokalu P. 
P. S. i Związków Zawodowych w Radomiu, a 
winnych wydania tego bezprawnego zarządze- 
nia ukarać? l i 
Pf gE TSE E ANETA O ZA 
Zapowiedziany na dzień 3-go grudnia od- 
czyt tow. posła Czapińskiego „O Dostojew- 
skim” przy współudziale art. dram. p. Zelwe- 
rowicza, odbędzie się w dn. 8 grudnia, o godz. 
12 w poł. w sali Tow» Higjenicznego, Karowa 
31. Bilety do nabycia w „Księgarni Robotni- 
czej”, Wspólna 17 i w Administracji „Rob t- 
nika", Warecka 7. 


APEE RORY RE O GOA. AAC JEŻA, 
Kronika 


parlamentarna. 


ROZPRZĘŻENIE W „PIAŚCIE”, 
s Grożące w ubiegłyni tygodniu przesi- 
lenie rządowe zostało usuniete chwilowo 
przez „uzgodnienie“ poglądów min. Ku- 
charskiego z Radą Finansową. Urzędowo 
wszystko jest w porządku, ale w rzeczy- 
wistości sytuacja polityczna jest nadal na- 
rężona i możliwe są wszelkie niespodzian- 
i. „Niepokój pamuje przedewszystkiem w 
łonie samego Rządu i wśród stronnictw rzą. 
dowych; nie ienia i swary bynaj- 
mniej nie ustały, załatane „uzśodnieniem'” 
i lada chwila znowu mogą wypłynąć, sta- 
nowiąc coraz większą groźbę dla samego 
istnienia Rządu, 
Dla oceny sytuacji niezmiernie charak- 
terystyczne są nastroje w Piaście, W K'«- 
bie tym panuje głębokie niezadowolenie z 
Rządu i z taktyki pp. Witosa i Kiernika; 
masy wyborców piastowych sa rozgorytzo- 
ne i często wypowiadają zaufanie swvm 
posłom. Nakład organu centralnego „Pia 
sta” spadł z 30.000 do kilku zaledwie. Pod 
wpływem tego naporu.z dołu część człon- 
ków klubu zaczęła występować przeciw 
polityce oficjalnej stronnictwa. Ażeby po- 
zyskać sobie opozycję, p. Witos zaczął ku- 
sié pos. Bryla i P zkieśo teką min. ro- 
bót publicznych. pos. Plute godnością wi- 
cemarszałka Sejmu i t. p. Ostatnio uczynił 
propozycję pos. Pawłowskiemu, aby ten zo» 
stał ministrem robót publicznych. P. Pa- 
włowski odrzucił jednak tę pronozycję, mo- 
tywując odmowę swą przedewszystkiem 
wy ję źdaniem jego nie czas obocnie "na 
rekonstrukcje gabinetu, lecz na zupeł 
zmiane Rzadu. 4 gt en 
W końcu listopada upływa termin u- 
chwalenia ustiwy o osadnictwie i parcela- 
cji, która ma być wykońsniem reformy rol- 
nej, a tymczasem projet nstawy jeszcze 
nie wyszedł z komisji, W tym wiec 
cie najważniejszym stronnictwa 8-ki nie 
dotrzymały wrowy i sam pkt jest właści. 
wie zerwany. Oznacza to konieczność ustą- 
nienia Rządu, na tym punkcie opartego. 
Pawłowski mia! p. Witasowi zwró- 
"ie uwagę na niewłaściwe zachowanie sie 
wrbec pp. Bryla i Plutv *którym również 
czyniono różne promnzycie a nptem roznók 
ws echniano pośloski, że posłowie: ci fron- 
duja dla zrobienia karjery 
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| zadowó'enie z tego 


Wobec odmowy p. Pawłowskiego, kom- 


binacja p. Witosa znown się nie udała. Nie- 
pówodu że „Piast” 
stał się ogonliem „Chieny* rośnie z dnia 
da dzień i żadne zabiegi znachorskie ni: 


| pomagają. 


ZNOWU „NUMERUS CLAUSUS". 


Wczoraj na Kom. oświatowej debatowano nad | 


wnioskiem „Koła żydowskiego w sprawie „nu- 
merus cldusus”, Pos. Wygodzki z Klubu ży- 


| dowskiego, przytaczając okólnik b. min. Głą- 


bińskiego, udzielający z góry i ryczałtowo ze- 
zwolenia na wszelkie uchwały wszelkich Rad 
Wydziałowych wyższych uczelni w kierunku 
ograniczenia liczby słuchaczy, oświadczył, iż 
przez to samo min. Głąbiński dado Zrozu- 
mienia uczelniom, że mogą sobie wprowadzać 


ograniczenia narodowe i wyznaniowe, Wobec, 


tego stawia rezolucję, stwierdzającą, że wsku- 
tek okólnika Giąbińskiego nastąpiło pogwał- 
cenie Konstytucji. 

Repreźentant Rządu, p. Jaxa Bykowski, 
znany endecki działacz, w swem przemówie- 
niu udawał, iż okólnik Głąbińskiego dotyczy 
tylko zmniejszenia ogólnego liczby słuchaczy 
w prrepeinionygh prosektorjaċh i laborator- 
jach. 
Ks., Lutosławski, który przyzwyczaił się 
bezapelacyjnie 'komenderować na komisjach 
całą Chjeną i naw>t piastowcami, postawił 
wniosek, aby nad rezolucją referenta prz z;ść 
do porządku dziennego. > 

Tow. Czapiński sprzeciwił się temu, wska- 
zując, iż należy wyjaśnić sprawę, albowiem 
endecja latem przeprowadziła „numerus clau- 
Y w komisji, a potem nie wiadomo co się z 
tem: wszystkiem stało; obecnie zaś Chjena 
probuje w drodze wykonawczej nieprzepro- 
wadzoną przez, Sejm ustawę o „numerus chu- 
sus” wprowadzić przy pomocy poufnych okól- 
ników ministerjalnych. 

W głosowaniu wniosek ks. Lutosławskie- 
go upadł, Wobec tegó dyskusję prowadzono 


„dalej. 


Ks. Lutosławski dowodził, że rezolucja 
referenta jest bezprzedmiolowa, 
czek ministra jest całkiem niewinn$ i dotyczy 
tylko przepełnionych klinik i laboratoriów. 

Tow. Czapiński stwierdził, że p. Bykow- 


ski ominął zupełnie kwestję: w treści samego. 


okólnika rzeczywiście nic niema o ogranicze- 
niach wyznaniowych lub narodowych, ale o- 
śraniczenia ogólne w laboratorjach mogły być 
spokojnie przeprowadzane na podstawie art. 
86 ustawy o szkołach akademickich i żadne- 
go specjalnego okólnika nie wymagały. Wo- 
bee tego niewinny w literze okólnik Głąbiń- 
skiego w rzeczywistości dawał do zrozumie- 
na uczelniom, iż mogą zarządzić ograniczenia 
wyznaniowe lub narodowe. Jeszcze jaskra- 
wiej wynika to z wywiadu ministra w „Rze- 
czypospolitej”, gdzie minister wiąże swój 0- 
Kólnik ze sprawą „numerus clausus". w komi- 
sji oświatowej. Mówca stwierdza, iż socjali- 
styczne stanowisko w sprawach oświatowy :h 
jest odmienne od stanowiska Klubu żyuaw- 
skiego, który np. forsuje obecnie w Sejmie 
Szkoły Wyznaniowe dla Żydów, 

Ogólne więc Stanowisko Klubu żydow- 
skiego w sprawach oświatowych jest bardzo 
zbliżone do stanowiska polskiej Chieny. W 
danym atoli wypadku referent ma słuszność i 
okólnik Głąbińskiego jest całkowicie niewła- 
ściwy. Mig 
Przemawiał jeszcze pos. Lewin z-Żyd>w- 


skiego klubu, poczem dalszą dyskusję odro- | 


czeno, 


pa 


-Z KOMISJI ROLNEJ. 
Dalsze prace nad likwidacją rełormy rolnej. 
Wczoraj Komisja Rolna obradowała nad 23, 
24 3 24 art. ustawy o parcelacji i osadnictwie, Po- 
słąwie.z P. P. S. i Zjednoczenia Stronnictw Tudo. 
wych byli, obecni na posiedzeniu, ale udziału w 
dyskusji nie brali, 


Przy art. 23, mówiącym kto i w jakiej kolej- 


ności ma otrzymać ziemię. poseł Kawecki (Z, L. 
N.) zarroponował, aby fornalom nie dawać ziemi, 
ale tych, co stracą pracę wskutck pańskiej parce4 
lacji, osadzać w larach pańs'wowych. jako robot- 
ników leśnych, do siania i czyszczenia lasów, 

Co się tyczy inwalidów i wojskowych. p. Ka- 
wecki proronuje usuniecie ich na drugi plan. 

P, Manferys (Z. L. N.) stanowczo jest przeciw- 
ny, aby w ustawie było powiedziane, że pierwszeń. 
stwo do ziemi mają inwalidzi i żołnierze, 

Co do fornali, to proponuje, aby ich wysyłać 
na wschodnie kresy, „Taki fornal — powiada Man- 
tapys — niech bierze walizkę i niech jedzie na 
kresy”. l 

Przed głosowa 
Malinowski z Wyzwolmia i zglasza oświadczenie, 
że z powodu sprzeczności ustawy z konstytucją, z 
życiem i z żądaniem mas rolnych ludowcy nie bẹ- 
dą brali wdziału ani w dyskusji. ani w głosowa- 
niu i prosi, aby oświadczenie wciągnąć do proto- 
kółu, 

Przewodniczacy pos. Kowalczuk z „Piosta” 
cynicznie odpowiada, że artykułów gazeciarskich 
a takiem jest oświadczenie, do  protokułu nie 


' wciągnie. | 


Na to tow, Malinowski zwrócił uwage prze- 
wodniczacego ma dziwny sposób traktowani: po. 
słów: „Chociaż przewodniczący jest zdania, że u= 
sławę tę można poprawić, ja i moi koledzy z opo- 
zycji uważamy że jest to stary gruchot, którego 
podpierać nie warto, bo i tak się zawali”, 

Pos. Weędzósyotski przytacza odnośne artyku- 
ty rogutam'nu Sejmowego, obowiazującego i w ko- 
miniach, gdzie w artykułach 82 i 33 wyraźnie jet 


pow'edzinne, że wszelkie interrelacje i rrzemówie- i 


nia, a także zgłoszenia muszą być protokułowane. 


bo okólni-- 


niem prosi o głos formalny. POŁ. 


Nr. 325 


Pos, Kowalczuk przeprasza opozycję, oświad. 
czsjąc, że zgłcszenie ludowców będzie zaproto- 
kółowane. 

Po tym incydencie 8-ka i Piast już dalej spo- 
kojnie obradowały nad kasowaniem reformy rolnej. 


Z PODKOMISJI OCHRONY PRACY. 


Na wczorajszem posiedzeniu podkomisji ochro- 
ny pracy rozpatrywano w dalszym ciągu ustawe o 
| slużbie domowej. 


Kronika polityczna. 


TYMCZASOWY PORZĄDEK DZIENNY 27-60 
ZEBRANIA RADY LIGI NARODÓW, 


Zcbranie odbędzie się 10 grudnia r. b. w Ge- 
newie. ł 

Sprawy w związku z wykonaniem postanowień 
Ogólnego Zgromadzenia: 1) Handel żywym towa» 
rem — referuje przedstawiciel Belgji, 2) Organiza. “ 
cja Zdrowia — ref, przedstaw. Japonii, 3) Handel ` 
opium — przedstaw. Belgji. 4) Niewolnictwo — 
przedst, Szwecji. 5) Współpraca na połu umysło- 
wem — Francjaf6) Podział w$datków Ligi — U- 
rugwaj. 7) Uchodźcy z Rosji — Francja, 8) Rozbro. 
jenie — Włochy. 

Inne sprawy: 9) Mniejszości na Litwie (ratyfi- 
kacja przez rząd litewski deklaracji z d. 12. /V. ` 
1922 r.) — Szwecja, 10) Raport stałej komisji do 
spraw mandatów, Sytuacja zdrowotna w krajach 
podległych mandatam. 11) Decyzja Rady Ligi w 
sprawie uzyskiwania obywatelstwa polskiego (z dm. 
27. 9, 1923), 12) Sprawa kolonistów niemiockich w 
Polsce (decyzja Rady z d, 27, 9. 1923). 13) Raport 
komisji prawników w sprawie interpretacji niektó- 
rych artykułów Paktu i niektórych zagadnień pra. 
wa międzynarodowego (sprawy na tle odmówienia 
przez Włochy kompetencji Radzie Ligi podczas za. 
tangu włosko-$reckiego), 14) Sprawa granicy pol- 
sko-czeskiej (Jaworzyna) — ref, Hiszpania. 15) 
Kłajpeda. 16) Wyznaczenie członków rządzącej ko- 
misji (dla Zagłębia Saary). 17) Gdańsk: nominacja 
Wysokiego Komisarza, Sprawa polskiego personelu 
dyplomatycznego w Gdańsku — ref, Hiszpania, 18) 
Sprawozdanie £ czynności komitetu finansowego. 
19] Finansowa rekonstrukcja Austrii. 20) Rekom. 
strukcja finansowa Węgier. 21) Sprawozdanie z 
konferencji „formalrości celnych”. 22) Sprawa 
zwołania konferencji dła walki z pornografią. 23) 
Sprawa linji kalejowej Ared-Csanad (wniesiona na 
wymagamie rządu węgierskiego), 24) Wybór kami» 
sji rewizyjnej Ligi Narodów. ,25), Szereg spraw bw 
dżetowych Ligi Narodów. 

Porządek ten może uledz zmianie, 

Z ROSYJSKO - POLSKIEJ KOMISJI 
REEWAKUACYJNEJ. 


Na piętnastem posiedzeniu komisji reewakuae 
cyjnej w dn 21 b. m., była na porządku dziennym 
sprawa stadniny famowskiej, zwrot której Polsce 
wraz z przychówkiem zagwarantowany jest spe- 
cjalnym aneksem do Traktatu Ryskiege. Zgodnie 
z deklaracją delegacji rosyjsko - ukraińskiej, ze 
stadniny tej, która liczyła w okresie ewakuacii kit- 
kaset koni rasowych, władze sowieckie zdołały od- 
szukać tylko jednego konia. Delegacja polską 
wskazała na posiedzeniu, iż informacje urzędowa 
zupełnie nie zfłdzają się z istotą rzeczy, gdy? w 
państwowych stadninach rosyjskich ajduje cię 
znaczna stosunkowo ilość koni rasowych, pocho= 
dzących bądź ze stadnim “prywatnych s 
bądź też ze stadniny janowskiej. W obec 
nych bardzo rozbieżności zdań, (decyzji w tym 
względzie nie uzgodniono. (PAT). | 

ROKOWANIA POLSKO - GDAŃSKIE. 


W Warszawie rozpoczęły się rokowania 
przedstawicieli rządu polskiego z' w. m. Gdań- 
skiem o układ finansowy, przewidziany w pola 
sko - gdańskiej konwencji paryskiej. Układ 
ten ma głównie na celu uregulowanie  finane 
<ów i administracji portu gdańskiego, żywej 
Wisły, kanałów wschodnich i policji portowej. 
Rokowania prowadzi imieniem rządu polskie- 
go wice-minister dr. Weinfeld, a imieniem w. 
m.'Gdańska przedstawiciel senatu dr. Ewers. 
Pierwszą fazę rokowań ukończono, następne 
rozpoczną się z początkiem grudnia r. bież. 
4 (PAT.). í 

GOŚCIE AMERYKAŃSCY W WARSZA WIE, 


W dniach 23, 24 i 25 b. m. bawili w Warsza- 

wie: generalny dyrektor międzynarodowej rady dla 

' spraw zdrowia publicznego przy Fundacji Rocke- 
fellera, generał F. F Russell, oraz przedstawiciet 
tejże rady w Europie, prot, S. M. Gunn. Gościom 
amerykańskim towarzyszył dyrektor lekarskiego 
biura Ligi Narodów, dr Ludwik Raichman. Po 
przybyciu do Warszawy przedstawiciele. Fundacji 
zwiedzili szczegółowo państwowy zakład hygjecy, 
łącznie z budującą się obecnie na koszt Fundacji 
państwową szkołą hygieny, oraz odbyli szereg kon- 
ferencji, tyczących się dalszego popierania zakła- 
dów przez Fundację oraz projektów na przyszłość. 

Ą a 


yy GE A EE JOE OWA 
ODCZYT ARTURA ŚLIWIŃSKIEGO. 
(W związku z rocznicą powstania listopado- 
wego Towarzystwo Uniwersytetu Robotniczego 
| organizuje dn. 1 grudnia o godz. 8 wiecz. w 
| T.wa Hygienicznego odczyt ob. A. Śliwińskiego: 
„Joachim Lelewel, jego życie, działalność społecz* 
no - polityczna i naukowa”. Be w cenie od 50 
| do 200 tys. nabywać można: w Sekretarjacie T.U. 
| 
I 


U 


R., Warecka 7, od 5 — 7 popol, w Administrach 
„Robotnika”, w'O. K. R. P.P.S. i w Księgarai Ro* 
botniczej, Wspólna 17. A 


Robotnicy popierajci 
-swoje pismo codziende 


„ROBOTNIK” 


. TELEGRAMY. 
Pitis raime w N emczech przedinża Się. 


- Dr. Aikbert zrzekł się misji tworzenia 
| gabinetu: | 


| 


nia gabinetn, Prowadzone były rokowania 
między przedstawicielami  partji umiarkowa- 
nych i nacjonalistycznej w przedmiocie wspól- 
pracy tych partji, rókowania jednak nie do- 
prowadziły do pozytywnych rezultatów, Ni- 
które pisma powracają do kandydatury Strese- 
manna, uważając iż powierzenie mu misji two- 
rzenia nowego rządu byłoby jedynem wyj- 
ściem z obecnego położenia. c 
KONFERENCJA U PREZYDENTA. 
Berlin, 27 listopada. — (P. A. T.). Prezy- 
dent republiki, który wczoraj nie przyjąl 
przedstawicieli klubów mieszczańskich, dzisiaj 
oświadczył gotowość odbycia z nimi konferen- 
cji. 
STANOWISKO STRONNICTW 
MIESZCZAŃSKICH, 


Wiedeń, 21 listopada (PAT). „Neue 
Freie Presse" donosi z Berlina: Stronnic- 
twa mieszczańskie zaznaczają wyraźnie, że 
nie dadzą sobie narzucić rządu przez pre- 
zydenta republiki. W sprawie przystąpie- 
nia do bloku mieszczańskiego centrum sta- 
wią następujące warunki: rząd ma być u- 
tworzony w ramach konstytucyjnych, trak- 
tut Wersalski należy uznać za fakt istnie- 
jacy, utworzenie gabinetu Rzeszy nie może 
pozostawać w żadnym związku ze stosun- 


i 
'_. NIEPOWODZENIA DR. ALBERTA. 

_ Wiedeń, 27 listopada. (P. A. T.). „Neues 
„ener Journal“ donosi z Berlina, że misja 
fia nie miała powodzenia. Albert chciał 
śnąć do swego gabinetu członków byłego 
Adu Stresemznna. Stronnictwa mieszczań- 
© zabroniły jednak swoim członkom wstę- 
Wania do gabinetu Alberta. Przywódcy 
Onnictw mieszczańskich utworzyli blok i 
stneli jako kandydata ra prezydenta mini- 
byłego ministra spraw wewnętrznych w 
“Minecie Stresemanna Jarresa. Stronnictwa 
Sszczańskie usiłowały wczoraj wieczorem 
MOmunikować swą uchwałę prezydentowi 
łzy Ebertowi, ten jednak nie przyjął przy 
śiców wspomnianych stronnictw. i 
'. REZYGNACJA DR. ALBERTA. 
| Berlin, 27 listopada. — (P. A. T.). (Wotlf). 
** Albert dziś w południe zrzekł się misji 
łorzenia gabinetu. 
U WY KANDYDAT NA KANCLERZA. 
| Berlin, 27 listopada. (PAT.). Po zrze- 
„ Miu się -ez dr, Alberta misji utworzenie 
p netu, jak słychać w kołach parlamen- 
„ych, podjęte zostały rokowania w celu 
| orzenia rządu na tawie parlamen- 
jej. Jako kandydat na stanowisko kan- 
j za wymieniany jest przywódca bawar- 
Mej partji ludowej, Leicht, 


| 


| SYTUACJA. NIEWYJAŚNIONA. kami politycznemi Prus, gdzie istnieje je- 
E Berlin, 27 listopada, (P. A. T.) Jak do- | szcze wielka konlicja rzółiowa. Decydujące 


pisma, w ciagu dnia dzisiejszego Jarres posiedzenie posłów centrum odbe się 


$erwald czynili zabiegi około utworze- dziś wieczorem. 


Wiadomości z Niemiec» 


EMONSTRACJE KOMUNISTYCZŃE. | skim zgromadziło się 3000 demonstrantów, 

Berlin, 21 listopada; (PAT). Partja | których policja rozpędza. . oden = POT 

Mumistyczna zapowiedziała na dziś cjantów odniósł rany. Również ła sek: 

|Dstracje uliczne, Demonstracje te odby- purktach miasta policja rozpędziła g 

l Się dzić wieczór w różnych częściach | dzące się tłumy. 

ta. Policja usiłowała rozpędzić zbiera- | wyCOFANIE REICHSWEHRY Z SAK- 

FE się grupy. Pomimo interwencji policji SONJI. 

N poaae eeng $ CZ 

„1 demonstrantów. Policja, rozpędzając KARO JC 
ych dała kilka strzałów, które nie | się dowiaduje „Vorwźrts”, dziś i bb ma 

ły jednak nikogo, Na placu Kistrzyń- | nastąpić wycofanie Reichswehry z Saksorzji. 


W ekupowanem Zagłębiu, 
MD O - WES ANK- , fa, rząd belgijski ekonfiskował w Duisbur- 
j zwinny | EE ABBA b du A s Hamborn, prei a zg go: 
Di orf, 27 listopada. — (P. A. T.). | Po erstwa, należący zeszy materja 
K > odlecieć sa fe są przewozowy, ze sprzedaży którego ma Dye 
tich i banków francuskich odbyły się osiągnięta wspomniana suma. 

Sonn rokowania, celem utworzenia nad- STARCIA, 

pO - westfalskiego banku emisyjnego. Essen, 21 fistopada. (PAT). W sobotę 
dstawiono projekt odpowiedniego sta- | w Rotthausen miały miejsce plądrowania. 
"| uchwalono, że w banku emisyjnym | Doszło do bójek między policją a demon- 
"eg „na kapitał amerykański, nie- | strantami, przyczem 14-letnia dziewczyna 
"zm i. angielski i belgijski. i pewien młody człowiek odnie śli śmiertel- 
b ~ KONFISKATA. r ne rany. „ap lacneśnin kolejowym w SZ 
_ Bruksela, 21 listopada. (PAT.). Z po- | bergu splądrowano szereg wagonów ze 
[U niertiszczenia cmt Rzeszę pr środkami żywnościowemi, mąką, cukrem i 
*m 25 b, m. spłaty w wysokości 1 milj. | t. d. Aresztowano 18 osób. Policja prze- 
| tys. franków, nałożonej tytułem od- | prowadziła rewizję i odbierała zrabowane 
Odowania za zabójstwo porucznika Graf- | rzeczy. 


| 


le 


Berlin, 21 listopada. — (P. A. T.) „Jak 


ŁY 


- 


z 
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A ranp j 
W sprawie Jagt. RON. 
h Londyn, 27 listopada. — (P. A. T.). 
j. Odbyło się posiedzenie gabinetu an- 
Miego łącznie z rzeczoznawcami angizi- 
+ przy komisji reparacyjnej, poświec- 
. Mówieniu sytuacji w Zagłębiu Ruhry 
y azku z zawarciem umowy przez prze- 
m OWców francuskich z niemieckim kon- 

m M. I. N. U. M. Posiedzeniu przy- 
JĄ doniosłe znaczenie polityczne. 


med wytormi w aie 


„Londyn, 21 listopada. — 


warciu konwencji wszystkie te mocarstwa, 
które podpisały traktat w Algeciras, * 


-- rawa, Richi. 


Belgrad, 21 listopada. (PAT.). Jak do- 
noszą dzienniki, rząd OAA skłon- 
ny jest zgodzić się, aby traktat w Rapallo 
został zmieniony w tym kierunku, iż Wło- 
chy obejmą administrację Rjeki, a porty w 
Rjece, oraz port Baros będą odstąpione 
Jugosławji. 


lamh na maa Pae. 


Bukareszt, 21 listopada. (PAT.). „Te- 
le$raphen-Compagnie"„ donosi z Konstan- 
tynopola, że na Kemala Paszę i jego żonę 
wykonano zamach, a mianowicie. no im 
zatrute potrawy. Pomoc lekarska: zdołała 
oboje uratować. . ' AAR 


Kedynarodowa komija Aa wipółzay 
-. inłeekinalnj. | 


Paryż, 21 listopada. (PAT.). Między- 
narodowa Komisja dla współpracy intelek- 
tualnej, powołana przez Ligę a Narodów, 
zbierze się w Paryżu 28 b. m. i obradować 
będzie do 5-go grudnia, Komisji przewod- 
niczyć będzie prof. Bergson; ` 


Diateczny wynik wyborów w. Gaii 


Gdańsk, 27 listopada. (PAT. Ogłoszono o- 
statedzny urzędowy wynik wyborów do sejmu 
gdańskiego: km 

Zjednoczenie socjalistyczne 39,628 głosów, 29 
mandatów. Nacjenaliści niemieccy 44,581 gł, 
mand, Zjednoczenie urzędników, pracowników i 
robotników 4,786 gł, 3 mand, Centrum 20,942 gł, 
15 mand. Zjednoczenie Rybaków 1,786 gł, 1 mand, 
Niemiecka Fartja Gospodarczo - Postępowa 11.006 


Sg opozycji. 
„3 mandatów, kjdydaje 1393 osoby, 
tg konserwatystów, 443 libe- 
Ra. ch mniejszych i i Í 
u jszych stronnictw politycznych 
.bezpartyjnych. 
ko ZOndyn, 27 listopada. — (P. A. T.). 
Sma w sprawie Tangeru, prowadzo- 


| 

1 liczbie 500 
członków labour party i 30 z 
Sprawa Tangeru 


| u przez mieszaną angielsko- 
Bom. > 7, hiszpańską delegację, postępu- 
snie naprzód. Trudności, jakie 
d Y się początkowo, zlikwidowano 
owa Tej woli wszystkich delegatów 
tatu konferencji do pomyślne*o 
rq... Jakkolwiek niema dotąd po- 
i “ua wiadomości o dojściu do poro- 
lieia W SDrawach spornych, to jednak 
stało się wiadomem, że zasady 
Sprawie Tangeru zo. cały usta- 
A konwencji zostanie. zalkkomuni- 
dw, nym mocarstwom zaintereso- 

ostatnie zaś powiadomią o za- 


Ro eneji w 
Biran Treść 


p 


\macji członkowskich podnosi się do 50-ciu tys. mk, 


środa, 28 listopada 1923 r. 


gł, 8 mand. Komuniści 14,901 gł, 11 mani. Partja 
Niemiecko - Socjalna 10,271 gł, 7 mand, Niemiec= 
ko - Gdańska Partja Lud. 7,411 gł., 6 «mend, Polacy 
7,189 gł, 5 mand, Narodowa Chrześc, - Socjalna 
Partia Wyrównawcza 278 gł, 0. mand, Lokatorzy 
1,683 gł, 1 mand, A 


. . 
Wians telturafim 
MUJJI (UI Uda da 

— Z Sofji donoszą, że jugosłowiański major 
wraz ze swym ordynansem zamordowany został na 
granicy bułgarskiej, 

— W Benton (Stan Illinois) wydarzyła się 
straszna katastrofa kopalniana. Około 60 górni- 
ków zostało zasypanych, Dotychczas wydobyto 5 
trupów, Wiele osób odniosło ciężkie rany. 

— W tych dniach rozpoczynają się pertrakta- 
cje między Łotwą a Stanami Zjedn. Ameryki Pół- 
nocnej o zawarcie umowy handlowej. 

— Z Halifaksu donoszą, że parowiec „River- 
buy”, wiozący z Bostonu na swym pokładzie zmacz- 
ne zapasy antracytu, wpadł na skałę w okolicy 
Qusenscounty w Nowej Szkocji i zatonął, Załogę 
uratowała amerykańska łódź motorowa. 

— Francuskie ministerjum oświaty z okazji 
25.łej rocznicy wynalezienia radium złożyło w 
izbie projekt przyznemia p. Curic-Skłodowskiej 
rocznej pensji w wysokości 40.000 franków, 

— „Echo de Paris" donosi z Genewy, że 
Włochy zaofiarowały Szwajcarji port Bado, leżą- 
cy © 8 mil na zachód od Savory, jako port wolny. 
W razie przyjęcia przez Szwajcarję tego projektu, 
szwajcarski handel eksportowy, który obecnie idzie 
przez porty francuskie, byłby skierowany do por- 
tów włoskich. i 


Ruch robotniczy 
Z życia partji 


C. K. W. 
W środę 28-go b) m. o godz. 5 po poł. 
w lokalu Związku Polskich Posłów Socjali- 
stycznych, odbędzie się posiedzenie Cen- 
tralnego Komitetu Wykonawczego. 
$ Sekretarjat Generalny. 


DO WSZYSTKICH 
KOMITETÓW OKRĘ CH Pi P. S. 
Na zasadzie uchwały R. dy Naczelnej z dn, 16 
września r b., określającej podatek partyjny w 
wysokości 1/5 złotego i wedlug kursu bonów zło- 
tych — donosimy: - : - i 


1) Podatek partyjny, począwszy od 1 grudnia 
r. b, zgodnie z kursem bonów złotych, równają- 
cym się obecnie  500,000 mk. — będzie wynosił 
100,000 mk, miesięcznie. 

2) Kobiety i młodociani robotnicy płacić będą 
w miesiącu grudniu połowę tegoż podatku, t. zn. 
50,000 mk, , 7 
3) W związku z powyższem O. K, R-y, wyku- 
pując w Sekretarjacie Generalnym C. K. W. w 
grudniu r. b. znaczki podatkowe- dla mężczyzn, 
płacić będą ma rzecz C., K. W.'25,000 mk., aga 
znaczki podatkowe dla kobiet i młodocianych ro- 
botników — 12,500 mk 


4) Począwszy. od 1 grudnia r. b. cenę legity- 


za egzemplarz, Połowę z powyższej „sumy, t. i 
25,000 mk, wpłaca się przy każdorazowem gama- 
wianiu legitymacji do Kasy C.K. W 

Sekretarjat Generalny C» K, W. P.P.S, 


Klub radnych P. P. S. do Kasy Chorych. Ww 
Środę, 28 b. m., o godz. 7 wiecz, odbędzie się po- 
siedzenie Klubu s Pon P. P. S. do Kasy Cho- 
rych, b WA 
W środę, dn. 28 b. m, 

Pocztowa Org. P, P, S,- O godz. 7 w lokalu 
O. K. R. Al Jerozolimskie 6, odbędzie się posie- 
dzenie Komitetu. 

W czwartek, da. Ż9 b. m. 

Dzielnica Mokotowska, O godz. 5% w tokalu 
dzielnicy, Bagatela 12a, odbędzie się posiedzenie 
komitetu dzielmicowego. 


Ruch zawodowy . 


Warsz. Rada Związków Zawodowych. 


W środę, dnia 28 listopada r. b. o g. 
5 po poł. odbędzie się posiedzenie pre- 
zydjum Rady Związków Zawodowych. 
Sprawy b. ważne, 

Związek pracowników miejskich w, Polsce. W 
czwartek, dn, 29 b. m o godz. 10 rano odbędzie 
cię plenarne posiedzenie Zarządu Gł Związku pra- 
cowników miejskich w Polsce. Wszyscy czionko- 
wie Zarządu GŁ proszeni są o przybycie do lo- 
kalu Związku przy ul Wareckiej 7. ; 


Związek Pracowników Miejskich, Z powodu 
wzrostu drożyzny wydział wykcmawezy i ogólne 
zebranie delegatów pracowników instytucji. miej- 
skich powzięły jednomyślnie uchwały, żeby pod- 
nieść wkładki członkowskie w Związku. Wobec 
tego Zarząd Związku komunikuje wszystkim człon= 
kom Związku, a w szczególności delegatom, że z 
dniem 1 grudnia r. b. wkładka członkowska bę- 
dzie wynosić 100,000 mk., wpisowe 200,000 mk, 
Zalegle wkladki pobiera się według bieżącego mie- 
siąca, f ' 

Związek Zaw. Robota. Przem, Włóknistego 
(Wolska 54). W czwartek, dn, 30 b. m, o godz, 
7 wiecz. odbędzie się zebranie robotników szmu- 


g 


klerskich. W sobotę, dn. 1 grudnia, o godz. 4 po 4 
poludniu odbędzie się zebranie robotników tabryk uł 
śirankowych. 3 ide 
Lokaut w odlewni Wł. Ambrożewicza. Od 
miesiąca trwa strajk w odlewni Wł. Ambrożewicz 
wybuchły z powodu bardzo niskich płac zarobko= 
wych w: akordzie, jakie otrzymywali giserzy. — 
Całkowita wina za to spada na dyrektora, p. 
Kazimierza Abmrożewicza, który odbiera giserom | f 
aprowizację, co przy obecnej drożyźnie stano 
pewną gwarancję zarobku dziennego w akordzie; 
w innych odlewniach warszawskich gisetzy wspom pi 
nianą aprowizację otrzymują, tylko p. K. 1 A 
żewicz, jako prezes Oddz. Warsz. P Z. P. M. 
chce tego uznać, gdyż praśnie być przykładem 
innych przemysłowców w sposobie głodzenia e 
botników. CH 


Ró 


a 
p 


Jępzcze 31 ub. m. delegaci robotników prz 
łożyli warunki i prosili o rozpatrzenie takowyc i 
lecz p. Ambrożewicz zlekceważył żądania robot= 
ników i nie raczył z delegacją porozumieć się; na- 
tomiast 5 b, m, zamknął odlewnię bez uprzedni 
zawiadomienia na dwa tygódnie, pozbawiając ty 
sposobem pracy wszystkich robotników, a rodzin 
ich skazując na nędzę wśród zimy. 
Pónieważ to nie poraz pierwszy p. Ambroże. | 
wicz w ten sposób odpłaca robotnikom za ich pra- * 
cę, więc tym razem giserzy zaapelowali do sol 
darności robotników, pracujących w innych dabi j 
kach o pomoc, która, jak dotychczas, jest dość ob- 
fita; co walczących o słuszne swe żądania napa- 
wa otuchą i umożliwi wytrwać na stanowisku do 
czasu wypełnienia ich żądań ; | 
Taktyka komunistów. Czytamy w „Łodzianie 
nie”: Do jakiej podłości posuwają się niektórzy 
nasi domorośli „rewołucjoniści”, świadczy o tem 
następujący obrazek z dni ostatnich: 
Został ogłoszony strajk piekarzy. Zarząd F 
Sp. S. „Łodzianin”, który w swej piekarni wy 

chleb dla szpitali i ochron miejskich, br 
do Zarządu Zw. Zaw, Przem. Spożywczego, 
ry kierował akcją, z prośbą, aby pozwolono 
czasie strajku wypiekać chieb dla szpitali, : 
czając, że warunki wystawione przez Zwią 
Zarząd Spółdzielni „Łodzianin” zatwierdza, Po na- 
rodzie Zarząd Zw. propozycję „Łodzianina* od- 
rzucił, zapowiadając bezwzględny strajk, nie pō- 
zwalając nawet na wypiek ch'eba da szpitali) 
zrażony pierwszem niepowodzeniem Zarząd m 
dzianina” zwrócił się powtórnie piśmiennie do Z: 
rządu Zwa proponując nawiązanie pertrak 
równocześnie potwierdzając ustne propozycje. 
I ta odezwa pozostała bez odpowiedzi, a 
szli się przedstawiciele pracowaików! piel 

z jednej strony i przedstawiciele właścicieli 
karń i kooperatyw z drugiej strony u luspe 
Fracy, na wspólną konferencję w celu zlikwić 
nia strajku. Jakież było jednak zdziwienie p 
stawicieli kooperatyw, kiedy mrzekonańi si 
tak mieugięci związkowcy w pertraktacji z k 
catywami, zmiękii jak wosk w stosunku do 
watnych właścicieli piekarń i zgodzili się na. 
toko idące ustępstwa. To też tow. S ja 
jako przedstawiciel kooperatywy „Łodzianin 
kazał na zakończenie pertraktacji całą ohydę 
stępowania tych „przedstawicieli“ dudu pr: 
go, który tak hojnie szafują nazwą zdrajcy 


nych. PY. 
Ruch kult.-ośwłlatow 


„Walki społeczne w Angli", Związek 
leżnej Miodzieży Socjalistycznej urządza w 
dytorjum Woinej Wszechnicy Polskiej, Śniad 
kich 8, II piętro, odczyt prof. Gumplowicza 
„Walki społeczne w Anglji". Odczyt odbę 
we wtorek, dn. 4 grudnia, a nie w czw 
29 b. m., jak mylnie było ogłoszone. Wstęp 
wszystkich Bilety nabywać można u kol. Ga 
kiego codziennie od 5 — 7, w lokalu T U. R. 
recka 7, I piętro. Sopa 


Sekcja Dramatyczna T. U. R. Próba odbęd 
się dn. 30 b, m w lokalu O. K, R. PPS: o 


7 wiecz. 


Robotniczy Wydział Wychowania Dziecka 
tuje z następujących ofiar: Robotniczy Zw. 
Spoż. 350,000 mk. Redakcja „Robotnika”, jako 
cjalny podatek 1,000,050 mk. S Wroński, J. 
nicka, S. Wichrowski, jako kara, 190,000 mk. 
Rożanowa 10,000 mk. 


x 


y 
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Życie gospodarcze. — 
Polskie towary pod marką niemiecką. / | 
W ogólmej statystyce naszego bandhu zagra- 


nicznego Niemcy zajmują pierwsze miejsce, 
ży jednak zauważyć, iż znaczna część nasz 
warów zostaję wysyłana z Niemiec do inn 
jów, jako towar niemiecki za marką 
Dochodzenia „jednego z członków misji ekonom 
nej, która zwiedzała Polskę w ostatnich cza 
stwierdziły, że np. mączka kartoflana, do 
na przez Niemcy do Szwajcarji, jako produkt 
miecki, była produktem czysto polskim, pocl 
dzącym z Poznańskiego. Rezultatem tego spostri 
żenia było, że Szwajcarja nawiązała natychm 
stosunki handlowe, które wyraziły się już w | 
ciętnym obrocie 1 miljon fr. szwajc. za e 
produktów polskich (v.). 1:39 
p 3 + dg 
Notowania giełdy warszawskiej, 
Znowu znaczny spadek marki polskie 
Dolary St. Zjedn. 3 600.000 
Franki francuskie 205.000 
Belgija 176000 
Londyn 16 430.000 
Praga 107 850 
Szwajcarja 658.000 
Wiedeń 52. 
Włochy 163.500 
Fr. złoty 717 300 


na warunkach 
najdogodniejszych 


| NA RATY :; 


OKRYCIA skie 
UBIORY ngne 


wykonane we własnych pra, 
cowniach tak jak na zamó- 
wienia, podług najnowszych 
modeli paryskich, 


BEE TART EE ZYC WC OPP RZEZI EE 


nii * ti 


sukna, tricot, ulstry, drap, weloury, flory; zamsze, kastoe 


w wielkim wyborze jako to: 
ry, satyny, bostony, kamgarty, kapy, gabardiny, tenis, 
krepy; szewioty, syberyny, adamaszki, satyny, płótno w 


| „D. „a OE? WSKI 


róg Bielańskiej, i-e piętro, front, tel. 5-73. 
FIRMA nw zie dm QD 1300 R. 


godz. 12,45 — odprawa Warty Betwederskiej — 
(tamże); godz. 13—zmiana Warty Belwederskiej— 
przed wartownią Belwederu; godz. 16 — uczcze- 
nie 93 rocznicy wybuchu Powstania Listopadowe- 
ga — w Świetlicy Szkoły Podchorążych; godz 
20 — „Warszawianka”* Wyspiańskiego — w Tea- 
trze Rozmaitości, Bilety do teatru są do nabycia 
w Sdkretarjacie Zjazdu, w gmachw Szkoły Podcho- 
rążych od 7 do 8 wiecz. 


Wydawanie świadectw zdrowia, Urząd zdno- 
wia publicznego Kom. Rządu na m. Warszawę za- 
wiadamia lekarzy, aby wydając świadectwa zdro- 
wia, stosowali się ściśle do przepisów ustawy le- 
karskiej (art. 23). Chodzi bowiem o to, ażeby le- 
karze, poza rozpoznaniem, wskazywali w świa- 
dectwie cel jego wydania, na czyje ręce i na czy- 
je żądanie świadectwo zostało sporządzone Rów- 
nież mależy wymieniać imię, nazwisko, sposób 
stwierdzania tożsamości osoby, jej wiek i dokład- 
ny adres, (v.). 


Frank pocztowy. Od dn. 28 b. m. frank złoty 
równy będzie 560,000 mk polskich. Stosownie do 
takiego obliczenia drożeją telegramy zagranicz- 
ne. (b.). ' 


Szwajcarski hotekgigant w Warszawie. Wczo- 
raj, dn. 27 b. m., odbyło się poświęceńie kamienia 
Ńęgielnego pod budujący się u zbiegu ulic Sewe- 

| rynowa i Kopernika oibrzymi hotel „Helwetia”. 
| Hotel ten buduje totarzystwo akcyjne budowy 
hoteli, w którem zaangażowane są poważne ka- 
pitały szwajcarskie. Kapitał polski reprezentuje 
| w tem towarzystwie Państwowy Bank Budowlany. 
Budowa tego gmachu obliczona jest na Ż lata, (v). 


Zorśanizpwanie towarzystwa teatralnego. Na 
ostatniem dyskusyjnem posiedzeniu Związkw Au- 
torów Dramatycznych w Warszawie postanowiono 
powołać do życia Towarzystwo Teatralne, Do To- 
warzystwa tego należeć będą autorzy dramatycz- 
ni, krytycy teatralni, dyrektorzy teatrów i reży- 
serowie, Na majbliższem posiedzeniu Związku 
Autorów Dramatycznych okreśjąne zostaną cele i 
zadania Towarzystwa Teatralnego. 


Poszukiwanie zajęcia, Stefan Szacmajer, lat 
28. repatrjant bez środków do utrzymania się, 
poszukuje zajęcia robotnika czy woźnego; posiada 


Wykwintne 


ry, palta, futra, sukna, korty; 
kamgarny, bostony, zamsze i inne. 


NA RATY 


s iyn W , M łk k 
Reichman | m ega rar. asaan a 


septyczne, znakomicie oczyszczają zęby, bez 
; ujemnych wpływów na emalję 


- WYRÓB APTEKI 
. MALINOWSKIEGO 


Warszawie, Kowy.5wia2t 31. 


NA RATY 


iza gotówkę 

- na karzzo dogodnych warunkach 

iwintne Okrycia uzmskie, kostjumy, pal- 

pluszowe oraz ubiory męskia 

wolipie 30, m. 8; front Il piętro. 
Królewska Ne 31, telef. 49-44, B. 


"ĘĄ 
JAN ALPI star. ordyn. kl. szp. św. Łaz. Chor. 


-= skórne, niemoc płciowa. Do 2 pp. 5—7!/ą w. 
garnitury męskie, pal- 


Na paty ta jesienne, zimowe, 


‘ra gotowe I na zamówienia poleca naj- 
większy w Warszawie magazvn ubiorów mę- 
3 skich El: 1 KURCAN Długa £0, w 2- zaii podw. 


ió 8 m. 15 w. nad program 


Samochodem 


KOLO SWIATA 


k pedycja kap. Wanderwella-Pieczyńskiego 
Pozatym cały „Zło ta S erj ia“ 


progiam 
atrakcji i nowości. 


KRONIKA. 


STAN POGODY. —„ 
(według danych Państw. Instytutu Meteorolo$g.) 


“Temperatura najwyższa wynosiła wczoraj w 
awie — 0,3, najniższa — 60. 
Przewidywany przebieg pogody w dniu dzie 
szym: Lekki mróz, zachmurzenie umiarkowane, 
abe wiatry pólmocno - zachodnie i zachodnie, 


Dodatek stołeczny dla urzędników. Na o- 
niem posiedzeniu Rady (Ministrów uchwalono 
yznać urzędni:om państwowym w stolicy do- 
atek stcieczny w wysokości 20%. Dodatek ten 
6tcsowany będzie po wejściu w życie nowego sy- 
stemu regulowania poborów urzędniczych, przepi- 
sanego nową ustawą sejmową, (v.). 

Program uroczystości w dniu święta Szkoły 
dchorążych, 29 listopada: godz. 11 — zbiórka 
ed frontem gmachu szkolnego i wymarsz do 
enek; godz. 12 — promocja uczniów klasy 54 
podchorążych (na terenie Szwoły Podchorą- 

h Królestwa Kongresowego; — w Łazienkach; | 


poważne referencje, wykształcenie 4-klasowe; 
pge wyjedzie na prowincję, Oferty nadsyłać 
do „Robotnika. 


Zarząd Akademickiej P, O. W. podaje do abe: 
domości członków, że Sekretarjat jest czynny we 
„ wtorki, czwartki i soboty od 5 do 7 popoł. w lo- 
kalu P. O. W. przy ul Szpitalnej Nr. 12 m, 29. Se- 
kretarjat przyjmuje zgłoszenia nowyćh członków, 
oraz załatwia sprawy organizacyjne, 


Miesiąc wędrówki po Polsce. Pod powyższym 
tytułem będzie wyświetlony film na posiedzeniu 
środowem P. T, Krajoznawczego, dn. 28 b. m, © 
godz 8 wiecz. Wstęp tylko dla członków. 


'ZEBRANIA”"1I ODCZYTY. 


Z Polsk, Tow. Krajoznawczego. W czwartek, 
dn. 29 b. m. P, T. Krajoznawcze organizuje | dla 
swych członków i wprowadzonych rości wieczór 
towarzyski p. t „Andrzejki*  Zapisywać się na- 
leży w Kancelarji Towarzystwa po m. 5 — 8 w. 


WYPADKL 


Zabity przez matkę i kolegę, 17 komisariat 
policji został zawiadomiony g dozór sanitarny, 
8 w domu Nr. 19 przy ul, Wawelskiej zmarł negle 

28-14 11 Leonard Wiidanger. Przeprowadzone 
przez komisarjat siatolieje ustaliło, że Wildan- 
grr zmarł wskutek ran zadanych mu pogrzebaczem 
od kuchni w glowę. plecy i brzuch przez swą mat- 
kẹ, Zolję, oraz przez znanego policji złodzieja i 
możowca, Edwarda Florowskiego, jeszcze przed 
dwoma tygodniami, Zwłoki przewieziono. do 
prosektorjum, celem dokonania sekcji, Wildange- 
rowa aresztowano, Florowski zaś zbiegł i jest po- 
E e A E NR S E ARR CA j 


Wwdawca: EP E nk. dualu ckiicjai Naczelna PD? KO S, 


or naczelny dr. Feliks Perl 


; 
: 


Żona dwuch mężów. Do zamieszkałej w doe 
mu Nr. 34 przy ul. Wolskiej 33-letniej Kazimiery 
Szubertowej, właścićielki pracowni sukien i okryć 
damskich, która przed dwoma miesiącami poślu- 
biła już drugiego męża, 24-!etniego'" Kazimierza 
Białego, urzędnika, przyszedł onegdaj pierwszy 
mąż, mechanik, '40-1etni Wilhelm Szubert. W Szu- 
st w 1915 r, wyjechał do Rosji, Przez siedem 

lat pobytu w Rosji Szubert wysiał do żony, swej 
trzy listy, lecz Szubertowa listów tych rzekomo 
nie otrzymała. Nie mogąc doczekać się powrotu 
pierwszego męża, Szubertowa za pośrednictwem 
adwokata otrzymała papiery, stwierdzające, że ja= 
"koby mąż jej zaginą irekita utworzył się , ;brój- 
kąt małżeński", Stubertówa yel Biała i jej dru- 
gı mąż nie chcą uznać praw Wilhelma Szuberta i 
wpuścić do mieszkania Zrozpaczony pierwszy 
mąż wniósł skargę do odpowiednich władz, celem 
unieważnienia małżeństwa z dnugim mężem, 

Pod kołami pociągu, Na uł. Grochowskiej 
przed domem Nr. 52, w czasie wyskakiwania z po- 
ciągu kolejki Jabłonna — Karczew, upadł i dostał 
się pod koła wagonu 14-letni Kazimierz Kaczmar- 
ski, uczeń 
powyżej uda i poraniiy giowę. Pogotowie prze- 
wiozło poszwankowanego w stanie bardzo cięż- 
kim do szpitala Przemienienia Pańskiego. 

Tragedja bezdomnej. W bramie domu Nr. 54 
przy ul. Chmielnej usiłowała otruć się esencją 0C- 
tową 25-letnia Jadwiga Trepkówna, bezdomna. 
Lekarz Pogotowia, po udzieleniu pierwszej pomo- 
cy. przewiózł pie Haft do szpitala Dz. Jezus, 


2 Sądów. 


Sprawa „Robotnika” 


Wczoraj w sądzie pokoju X okr. w rozprawie 
przeciwko rtdaktorowi odpowiedzialnemu  „Ro- 
botnika", oskarżonemu z art. 263 kod, karn, za 
artykuł p. t. „Jaskółki rozruchów drożyźnianych”* 
w Ne, z dn 10 sierpnia r, b., po przesłuchaniu, jako 
świadka, tow. pos, Stańczyka, zapadł wyrok unie- 
winniający. 


SPRAWA ATAMANA MACHNY. 


Sprawa osławionego przywódcy; bandy, 
dokonywającej krwawych rzezi na Ukrainie 
w r. 1921, — 32-letniego atamana' Nest>*a 
Machny, 26-letniej kochanki jego Haliny Ku- 
zmienko, współtowarzyszy atamana: Jana 
Chmary, (znanego. jako atamana „Czoria 
Chmura") oraz Jakóba Domaszenki, adjutanta 
Machny, oskarżonych z art. 102 części I kod, 
kar, — przyszła wczoraj pod rozważanie wy- 
działu VIII karnego Sądu Okręgowego w War- 


szawie. 


Komplef"wyrokujący stanowią: przew. sę- 
dzia Grzybowski, asesorują sędziowie Ryka- 
czewski i Jasiński, 


Oskarżenie popiera podpr. Wasserberśer, 
obronę zaś oskarżonych wnoszą adwokaci: 
AF Paschalski, Strzałkowski i Miecz. Rudziń- 
ski. 


Odczytany na rozprawie wczorajszej akt 
oskarżenia zawiera na wstępie opis dziejów 
Machny po klęsce poniesionej przez tego osta- 
tniego w walce z bolszewikami w r. 1921, je- 
go schronienie się do Rumunji, a następnie 
przekroczenie granicy polskiej i internowanie 
w obozie w Strzałkowie wraz z kochanką i 
współtowarzyszami.- Ze Strzałkowa, wywo- 
dzi dalej akt oskarżenia, Machno począł za 
pośrednictwem zbiegów z obozu, oraz kocha1- 
ki swej Kuzmienko nawiązywać kontakt z mi- 
sją bolszewicką w Warszawie w celu ustale-” 
nia planu dla wywołania powstania zbrojnego 
w Galicji Wschodniej i oderwania dzielnicy 
tej od Rzeczypospolitej Polskiej, co podpada 
pod pojęcie należenia do spisku zawiązaneśo 
w celu zamachu na całość terytorjum pań- 
stwowego Polski, a którą to zbrodnię oskar= 
"paz są wszyscy wyżej wymienieni, jak głosi 

konkluzja aktu oskarżenia. 

Wszyscy oskarżeni zarówno na aaa, 
jak i na rozpoczętej wczoraj rozprawie sądo- 


meme CZTERO OZ A w 2 RCA ZOO TA 25 


potrzebny natychmiast. 
Sykstuska 33. 


(r. mei: Witold BORKOWSKI 


chor. weneryczne, skóry i 
(włosów. ŻÓRA SEA SI, Przyj: 
od 5'|, do 7'|+ g. w. 
Telef, 284-18. 


Dr. med, Zofja Rostkowska 


chor.:skór., wener., analizy krwi 
na syfilis. Chłodna Ma 26; 
tel. 99-29, od 3—5. 


Dr. ERANS 


A) 2 Gay 


złote. 


ty. 


Smocza 21. 


A) tkany 


(z eo zabek b. 
st. ord. *zpił.. chor. 
wener., skórne I płciowe. Od 93 


Dr. M. Altfia  |UOMOIDNJ 


Zielna 12—2, Chor. wen-r., skó» 

ry, płciowe od 9-12 r.i od 5- Th w. 
b. st. ord. szpit. 

Di. Feldhusen ner:: Cion? "me 


moc, Roeniqen. Wielka ô (6 f 


Złotej), tel. 152-13, do 11 r.i4-7 
Redaktor odpowiedzialny: Jan M. Borski 


grań 


Hoji 
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Koła zmiażdżyły chłopcu lewą nośę ' 


„ROBOTNIK ” środa, 23 listopada 1923 r. Nr. 325 3 
b 


e w O e 


- dziewczęcia zakochanego w swym -obrońcy. 


r" kopert i kig ladny 


poszukuje rutynowanego werkmistrza, obeznanego dokładnie jonów, kożuszki kryte 18" m 
z maszynemi kopertowemi i maszynami do linjowania jakoteż nów, jesionki 15 miljonów. 
zdolnego liniarza. ŻZąqłoszenia z podaniem nazwisk i dotychcza. nitury od 15 miljonów w 
<owego zajęcia pod: SZEJAL Księgarnia Łudowa Lwów Szejnochy 2, | 


Liniarz, obznajmiony z maszyną Ferster i Tromm 
Drukarnia |. Jagera, 


| OWE TA | ud URIIN., Kaj | 


ścienne, daję na ra-|czór. Panie 2—4. 


Przyjmuje reperacje tanio 
dobrze. Zegarmistrz Gutmacher, 


weneryczne. iać gd 
ne, rzeżączkę, syfie żna listownie A A 
lis leczy w krótkim czasie. na raty! Dobre: 

zamożnym ustępstwo. 
traub, Praga:Targowa 
przy Wileńskiej. Od 10— 12'i od 


i 5-8 w. kowysSwiat 43 m. Ië gó 1x3 
Tel. 226-34. z zegarkćw, "Budzi. rez. Wł. Rybakow 
— i) Legarów, ków, reperacje ta- PIL. szukuje jakiegokolnlóci 
I. KATI b. iek. kl. parysk. wee | nio, dobrze. Zegarmistrz Gut- jeciz w biurze, b.r oeniga 
Einnar- day pi. | macher, Smocza 41. obecnie bez zajęcia, W atei) $ 
Zieina o — kryt iu 1 
s Instzumenty muzy- miaa a E po ty ja” 


czne w wielkim wy- 
borze oraz płyty najnowszych na- 
poleca po cenach najniż- 
szych Feigenbaum, Bielańska |. 


solidne w wielkim wybo- 
rze poleca Franciszek 
Arens, Plac Trzech Krzyży, ceny 
bezkonkurencyjne. 


Odbito w drukarni „Robotnika“, 


m nn, z NN w o 


'wej do winy nie przyznają się, zachowując sie 
przytem swobodnie i ze spokojem. 

| Główny oskarżony Machno w godzinneń | 
przemówieniu F R wczoraj przedsta 
się sądowi jako działacz ludowy, obrońca I 
ukraińskiego i sympatyk Polski, a jednoczfij | 
śnie zacięty wróg bolszewików, niezdolny 
śdy do wdawania się z nimi w układy, a w 
szczególności do wspólnego z nimi dział 

na szkodę Polski. 

Do sprawy tej wezwano 32 świadków, 0 
raz 5 biegłych i tłómacza przysięgłego, usd 
tłumaczy na język polski składane wyłąc 
w języku rosyjskim zeznania podsądnych. 

Po wysłuchaniu .przemówienia Machay. 
sąd przystąpił do badania świadków, które 
częściowo odbywały się przy drzwiach zę] 
niętych. 1 

Dziś o godz. 10-ej rano dałszy ciąg bad fi 
nia świadków. (a) | 


A 


Teatr i muzyka. 


Teatr Wielki. Dziś „Eugenjusz Onegin”. 
tro „Halka“ W piątek „Żydówka”. 

Teatr Rozmaitości, Dziś uroczyste przed 
wienie, poświęcone uczczeniu 15-ej roc 
zgonu St. Wyspiańskiego. Rozpocznie adi 
prelekcja Józefa Kotarbińskiego o Wyspiański” 
Następnie wystawiona będzie „Warszawianka” 


+ 
4 


x ji 


„Sędziowie”. Jutro powtórzenie dzisiejsze i 

wznowienia, i 

Reduta. Dziś „Nowy Don Kiszot”. W cawat 
tek „Ponad śnieg" 


Teatr Letni, Dziś i jutro Papa", 
Teatr Polski, Dziś przedstawienie amatorski 
w języku francuskim, na którem ma idochód To 
„Polka — Repatrjąntom” grono amatorów ze 
towarzyskich i dyplomatycznych z udziałem © 
ministnowej Tomassini odegra sztukę Oskara W? 
de'a „Wachlarz Lady Windermere”, Jutro i 9 
jutrze „Wiera Mircewa". 
Teatr Mały. Dziś ś jutro „Sześć postaci 
nicznych w poszukiwaniu autora", 
Teatr Komedja. Codziennie „Bęben”. 
Operetka Wodewil. Codziennie „Dorina”, „ 
Teatr Nowości. Codziennie „Katia tancerks+ 
Teatr Praski. Dziś „Bolszewik i kucharkż* 
Teatr Qui - Pro - Quo. Dziś powtórzenie wcz”” 
rajszej premiery. "W programie doskcnały s 
p. t „Chaplin i Kabus" i in. 
Teatr „Stańczyk“. Dziś powtórzenie 
35-$0 p. n. „Telefon 130-90". 


« 


U 


Z TEATRÓW ŚWIETLNYCH. 
PAN. — „Znasz li ten kraj". 


Bardzo ładna jest ta stara pieśń o Włosze* 
Dużo w niej przedziwnego liryzmu, dużo po 
Ale na tle jej osnuty film bynajmniej nie odza 
się urokiem, 

Jest przedewszystkiem ciężki. Akcja R 
wlecze, sceny są przeładowane wszelkiego roct 

ju „atrakcjami”, poprostu nie sposób doczekać s" 
Gala wego momentu. Intryga widza „nre bierze 
raczej go nudzi. « 7 

Filmy na tle historycznym bywają przecie “= 
kie ładne Tak wdzięczną dekorację stanowią 
lownicze zamki, tak urocze są stroje naszych f 
babek, tyle  przedziwnej rycerskości wyr 
dzielne postacie „kawalerów”.. A tu nic z 
nie ma. Nic, prócz sentymentalnej histo 


2 


i 
a 


Trucno, Nie każdemu to wystarcza, że 
filmie uganiają się bandy cyganów, że boha' 
przęraźliwie groźną robi minę, a bohaterka mó” 
je... Trzeba jeszcze troszeczkę logiki w przef 
wadzeniu intrygi i nieco oryginalności w pomy? 

Nawet ładne zdjęcia nie są w stanie napra 
nudy, w jaką widz popada w czasie samego? ” 
początku dramatu. 


gi 
7 

4 

K 


palta zimowe 
jonów, futra 


25 qi 
on 


p, 


Baczność: 


i kim wyborze na składzie. 
| mujemy zamówienia z wła5”gj 
i powierzonych materjałów © al 
taniej jak wszędzie. Wytw?wgź 
ubiorów Męskich Sipowski Í 
We Chmielna 49. Tel: 4 


Front. 

im weneryczne, rzeżdć, 
leczy stę w Er 

szym czasie Przyokopowa 7” 
róg Grzybowskiej. od 4 — “40% 
Dia są O 

Obrączki ślubne | nych bezpłatnie 1-2. Dr. R0% 
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